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Cena abłdczóń 
wiersz lub jego miejsce, 
nekrologi i reklamy 15 kop:, ogłoszenia zwyczajne 
Drobne ogłoszenia fja kop. 

Ogłoszenia zamiejscowei | strona 60 
kop. reklamy po 20 kop., zwyoz. 12 k. za wiersz 
lub jego miejsce, w tekście 75 kop. 
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nadesłane 50 kop. 
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Ogród Koncertowy. 
Orkiestry Symfonicznej Warszawskiej 
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fis Romualda Gierasiehskiego. 


Premjera: „Burze“ PROMIE Suppi SUPPA.GĄ. s Rozmaitości“. 


i 'enADOMo „POWSZECHNIE, ło de odka jest 
p SRK szczególnie lubianym przez Polaków. 
NALEŻY ZAUWAŻYĆ. że olbrzymie powodzenie i rozpowszech- 
i pienie tejże przypisać należy, prócz wykwintnego smaku —dosko» 
małernu działaniu na żołądek jarzębiny, regulującej proces trawienia, 
NALEŻY ZAPAMIĘTAĆ sobie, że Jarzębina Niezrównana 
Szustowa — to w chwili obecnej ostatni wyraz produkcji w 
czanej. Jest ona nie do „zastąpienia pod względem smaku i gatunku, 
NALEŻY RÓWNIEŻ NIE ZAPOMINAĆ o kieliszku Jarzębi- 
nowej Niezrównanej Szustowa przy śniadaniu, obiedzie i kolacji; 
y wtedy połączenie przyjemnego z pożytecznym, 


Karola Eiger 


cho rob yý kobiece i akuszeja 
Nawrot M2 róg Piotrkowskiej 


Leopold Klaczkin 


Specjal: Syphilis, choroby wene ryczne, skór- 
ne, dróg moczowych i niemoc płciowa. 
miesza Konstantynowska 9, 
Godz przyjęć: od 10—1 rano í od 6—8 wiecz. 


powróciła. Dla pań osobna poczekal nia od 5—6. 
Dziś odbędą się bez- 
Ur. Józef Eliassohn byo ETRE TA 
akuszer, w redakcji naszego pisma 
peepi paty się naul, Zachodnią gd godz. 6 do 7 wiecz. 
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KALENDARZYK. 


Wtorek, 27 lipca 1914 r. 
Dzis: Innocentego i Wiktora. 
Jutro: Marty i Olaws. 
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Czas odnowić 
prenumeratę, 


I Migdzy pokojem a wojną. 


Brak regularnej komunikacji te- 
legrafleznej z Austrją, a poczęści i z 
Niemcami uniemożliwia jasne zdanie 
sobie sprawy z całokształtu sytuacji 
politycznej: 

Nadchodzące do nas fragmenty 
wiadomości są niewyraźne i. nawet 
sprzeczne; jedno jest w każdym bądź 
razie pewne, że formalna wojna jə- 
szcze się nie zaczęła, przynajmniej w 
chwili, gdy piszemy te słowa, choć 
może już być w pełni, gdy czytel- 


- nicy będą je czytać. 


To ostatnie przypuszczenie wy- 
nika z nieulegającego zaprzeczeniu 
faktu, że przygotowania wojenne są 
w pełni, nie tylko w państwach wal- 
czących, ale niemal w całej Europie. 

Wczoraj wielkie wrażenie wywo- 
łała wiadomość o mobilizacji w Bel- 
gji, którą należało rozumieć, jako 
wskaźnik wielkiego -naprężenia sto- 
sunków francusko-niemieckich. 

Wiadomo też jest. powszechnie 0 
mobilizacjach we wszystkich ` pań- 
stewkach bałkańskich. Wielkie mo- 
carstwa stale wypierają się mobiliza- 
oji, choć odbywa się ona ukrycie 
pod postacią przesuwania: wojsk i 


.» powoływania rezerwistów na ówicze- 


nia. 


Mimo takich przygotowań 'wo- 


jennych na wielką skalę, nie brak 
też wysiłków, skierowanych już nie 
tylko ku zlokalizowaniu zatargu nad 
Dunajem, ale i do całkowitego jego 
zażegnania. 


Z inicjatywą pokojową wystąpiły 
dwa mocarstwa: Anglja i Włochy, re- 
prezentujące obydwa ugrupowania 
polityczne: Trójporozumienie i Trój- 


„przymierze, 


Głównym miejscem zabiegów dy: 
plomatycznych jest Petersburg. 
Ambasador angielski nad Newą 


długo konferował z ministrem Sazo- 
nowem, na skutek czego ten obiecał 


oddziałać na $erbję w duchu. poko- 
jowym. 

Anglja oddziałuje też pokojowo 
na Francję. Brytański urząd spraw 
zagranicznych dał do zrozumienia jej 
przedstawicielom, iż w konflikcie 
serbsko-austrjackim Królestwo Wiel- 
kiej Brytanji mało jest zainteresowa- 
ne i pozostanie neutralnym. 

Jakby za skinieniem różdżki cza- 
rodziejskiej, nastrój wojowniczy w 
Paryżu począł słabnąć. Większość 
pism zapatruje się na sytuację opty- 
mistyczniej niż przed 48 godzinami, 
Korzystając z tej zmiany, ambasador: 
niemiecki w Paryżu odwiedzili dwu- 
krotnie ministerjum na Quai d'Orsay 
i dłuższy czas k nferował z jego 
kierownikiem w tonie jaknajprzy” 
chylniejszym. Odpowiednio do tego 
ambasador francuski w Wiedniu o- 
świadczył, że Francja nie ma żadne- 
go bezpośredniego powodu mieszania 
się do obecnego konfliktu. 

Gdy dyplomacja angielska w ten 
sposób potrafiła oddziałać na zaprzy: 
jaźnione z nią państwa, Włochy dzia- 


iłają wśród swoich sojuszników. Am- 
|... ‘pagador włoski w Berlinia złożył đe- 
'klarację, wyrażającą niezadowolenie z 
obecnych zawikłań i z niezgodnych 
Me z interesami Włoch obowiązków 
względem sprzymierzeńców, jakie 
$, rozwijający się konflikt może im na- 
>zucić. 
6 | W kierowniczych sferach Nie- 
"miec zrobiło to tak duże wrażenie 
iż polecono prasie mitygować swój 
ton względem Francji i Rosji, 
„a jednocześnie postanowiono bliżej 
porozumieć się z dyplomacją Trzeciej 
| , Rzeczypospolitej, 
i i Ośmieleni powodzeniem śród mo- 
,carstw, przedstawiciele Anglji i Włoch. 
I rzwrócili się bezpośrednie do stron 
| „walczących z zaofiarowaniem swych u- 
„sług pośredniczących Podobno Ser- 
E „ bja już jo przyjęła, Austrja dotych- 
ozas ociąga się z ostateczną odpowie- 
„dzią i stawia warunki, aby ewentu- 
„alne układy nie stanowiły  przeszko- 
„dy w jednoczesnym prowadzeniu ak- 
„cji zbrojnej. i 
Być może, że jest to ze strony 
Austrji tylko dowcipny wybieg, aby 
i (zabezpieczyć się, przynajmniej na 
o (jakiś ozas, od obcej interwencji i za- 
k ,łatwić w krótkich abougach z Serbją. 
, Wskazują na to zarówno surowe za- 
„tządzenia wewnątrz państwa,znoszące 
(wszystkie gwarancje konstytucyjne, 
(jak i przygotowania wojenne, posu- 
nięte aż do blokady brzegów Ozar- 
„nogórza. Niezrozumiałem tylko jest, 
„, dlaczego wojska austrjackie nie prze- 
kroczyły dotychczas ani w jednym 
miejscu Dunaju i doczekały się wy- 
sądzenia mostu między Białogrodem 
“a Semlinem. 
Obecnie nie napotkałyby nawet 
poważnego oporu, gdyż większa część 
+ wojsk serbskich znajduje się w Ma- 
f? cedonji, a pierwsza armja formuje 
` się pod Niszem. 
| Być może, że w Wiedniu wierzą 
„jeszcze, iż Serbja przestraszy się 
marsowatej miny i ustąpi na wszyst- 
kich punktach, zanim zostanie wy- 
siągnięta szabla z pochwy. 
Jednem słowem, znajdujemy się 
` w obecnej chwili między pokojem a 
wojną. Może najbliższe depesze prze- 
i , chylą szalę wypadków na tę lub inną 
b „ stronę. 
i ) G. Z. 


K. 4% Usposobienie w Peters- 
! A burgu. 


Cała pones zagraniczna powtó- 
|. rzyła w telegraficznem streszczeniu 
depeszę petersburskiego korespon- 
. denta „Timesa“ o nastroju w Rosji 

- po nocie austrjackiej. 
Nota wywołała w kołach poli- 
tycznych petersburskich bardzo 
„przykre wrażenie. Mimo- ostatnich 
„pogłosek, nikt nie wierzył, żeby Au- 
ir „stro-Węgry w taki sposób wystąpiły 
4 „przeciw ŚSerbji. Sazonow otrzymał 
wczesnym rankiem depeszę z Biało- 
„grodu, która donosiła o wręczeniu 
„ ultimatum i zawierała usilne wzywa- 
nie pomocy rosyjskiej. O godz. 10 
rano austrjacko-węgierski poseł zło- 
żył wizytę w urzędzie spraw zagra- 
nicznych i przedstawił kopję ultima- 
A tum do Serbji oraz komentarz obja- 

śniający swego rządu. 
Rada gabinetowa zebrała się 
wkrótce potem i trwała cztery go- 
_ dziny. Powzięto bardzo ważne uchwa- 
ły. Sazonów wygłosił długi referat o 
położeniu międzynarodowem. Inni 
„ministrowie przemawiali w sprawie 
wpływu zatargu austrjacko-serbskie- 
. g0 na wewnętrzne stosunki Rosji, 
zwłaszcza podczas żniw., które jesz- 
cze nie są skończone, oraz w związ- 
p ku z rozruchami robotniczemi. Prze- 
ważały zdania, iż niema tak silnych 
"wewnętrznych trudności,  któreby 
Rosię zmusiły do pozostawienia 
Serbji jej własnemu losowi. 
„cie rada ministerjalna powzięła u- 
chwaly, których treść dotychczas za- 

chowana jest w tajemnicy. 


_ 
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Wresz- ` 


Kto był autorem ultima- 
tum? 


Odpowiedź ta, to pytanie daje 
„Nowoje Wremia*, zapewniają, że 
informacje poniższe otrzymało z Za- 
granicznych kół dyplomatycznych. 

„Pojawienie się ultimatum, pisze 
organ suworinowski jest skutkiem tego 
wpływu, jaki posiada w chwili obec- 
nej w Wiedniu dyrektor wydziału 

olitycznego austrjackiego minister- 
um spraw wewnętrznych, hrabia For- 


acz. 
4 Nie bezpodstawnie dyplomatą te- 
go uważano za zdecydowanego wró= 
ga Serbji. Jak wiadomo, był on po- 
siom w Belgradzie i wszyscy pamięą- 
tają sprawę Fridjunga. 

Od chwili wstąpienia do zarządu 
swego wydziału, hrabia Forgacz wy- 
tężał wszystkie swoje wysiłki w oelu 
stworzenia komplikacji z Serbją. 

Nieszczęsne wypadki w Serajo- 
wie dały hr. Forgaczowi możność 
urzeczy wistnienia swego planu. W da- 
nym wypadku dyplomata ten znalazł 
poparcie naczelnika  austrjackiego 
sztabu generalnego, generała von 
Hoertzendorfa. Pewne trudności, po- 
czynione przez Berchtolda nie odnio- 
sły skutku; okazało się, że naczelnik 
wydziału politycznego jest silniej- 
szym od swego bezpośredniego 
zwierzchnika. 

Między innemi, hr. Forgach oso- 
biście redagował ogłoszone już ulti- 
matum, które spotkało się ze spe- 
cialną pochwałą hr. Tischy. 


Depesza cesarza Wilhel- 
ma. 


Pisma rosyjskie podają wiado- 
mość o otrzymaniu w Petersburgu 
obszernej depeszy od cesarza niemie- 
ckiego. 

Telegram ten zawiera podobno 
przyjacielską radę pozostawienia Au- 
strji i Serbji ich losom i w ten spo- 
sób zlokalizowania konfliktu. 

Telegram ten potwierdza w Pe- 
tersburgu przekonanie, że Niemcy 
uznają żądania austrjackie za słuszne 
i zdecydowały się podtrzymać Au- 
strję. 

Depesza cesarza Wilhelma, jak 
pisze „Russkoje Słowo* wzmocniła 
jeszcze decyzję rządu rosyjskiego w 
sprawie poczynienia koniecznych przy- 
gotowań i skłoniła do ogłoszenia o 
podtrzyinaniu Serbii. l 


Dyplomacja trójporozu- 
mienia nieobecna. 


Dowodem zupełnego nieoczekiwa- 
nia przez trójporozumienie stanow- 
czego kroku Austrji i wywiązujących 
się z niego powikłań, może posłużyć 
fakt, że do chwili obecnej trójporozu- 
mienie nie ma przedstawicieli w Bel- 
gradzie. Jak wiadomo, poseł rosyj- 
ski Hartwig zmarł; francuski amba- 
sador zachorował i wyjechał ze sto- 
licy, poseł zaś angielski korzysta z 
urlopów. 

atomiast wszyscy przedstawicie 
le trójporozumienia znajdują się od 
pierwszej chwili w Belgradzie. 

Jeden to jeszcze czynnik, dobit- 
nie charakteryzujący zręczność dy- 
plomacji austro-niemieokiej, która po- 
trafiła wybrać tak odpowiednią i Ki 
rzystną dla siebie chwilę. 


Poglądy Rumunji. 


Niezmiernie. charakterystyczny 
głos ukazał się w dzienniku „Dimi- 
neaca*, wychodzącym w Bukareszcie. 
Ze względu na doniosłość w obecnej 
chwili pytania, jekie stanowisko zaj- 
mie Rumunja, przytaczamy w yjątek 
z niego: 

„Aż do roku ubiegłego wszystkie 
państwa bałkańskie uprawiały poli- 
tykę tego lub owego wielkiego pań- 
stwa, Celem wielkich wysiłków pod- 
czas zeszłorocznego przesilenia było 
przedewszystkiem uwolnić się od o- 
piekunów. 

Przykład dała Rumunja, bez wzglę- 
du na swoje dobre stosunki z Austro- 
Węgrami, których się zresztą nie 


zrzekła. Grecja i Turcja idę za tym d 


przykładem, tylko Serbja pozostaje 
jeszcze na dawnej drodze i utrzymu- 
je nadal swoją zawisiość w polityce 
od Rosji. r 

„  SBzkodliwość takiej polityki jest 
jasna. Naraża ona nietylko własne 
interesy, lecz szkodzi także tym wy- 
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sitkom, których ideałem jest nieza- 
wisłość państw bałkańskich. Serbja 
już nieraz ćierpiała z powodu swoich 
błędów, ale nigdy nie zdobyła się na 
siłę, żeby zerwać z tą przeszłością. 
Serbja musi położyć kres swojej za- 
wisłości do Rosji, ale nie potrzebuje 
przez to jeszcze uprawiać polityki 
austriacko-węgierskiej*. 

Ten krytycyzm dowodzi, że Ru- 
munja nie skłonna jest do popiera- 
nia z bronią w ręku interesów Ser- 
bji i zachowa mądrą neutralność, któ- 
ra tak korzystną się dla niej okazała - 
podczas wojny bałkańskiej. 


Głosy socjalistyczne. 


Organ socjalistów niem. „Vor- 
wärts“ głęboko oburzony jest na Au- 
strją. Pismo twierdzi, że nota au- 
strjaka jest wielką podłością* i żąda- 
aby Niemcy pozostawiły Austrji „spo, 
życie kaszy, którą sama sobie nawa- 
rzyła*, Vorwärts“ oświadcza galej, 
że „proletarjat niemiecki sprobuje 
uniemożliwić wybuch ogólno-euro- 
pejskiej wojny*. 

* Organ socjalistów  austrjackich 
„Arbeiter Zeitung“ nazywa ' notę 
„bezprzykładną*. „Każde żądanie 
ultimatum, pisze wzmiankowany» 
dziennik, nietylko w zasadzie jest 
niedoprzyjęcia, jako niezgodne z nle- 
zależnością Serbji, lecz spowite jest 
jakby umyślnie w obrażające wyra- 
żenta, celam wywołania jednogłośne- 
go oburzenia w całej Serbji.* 


Głosy prasy rosyjskiej 


Z  nielicznemi wyjątkami, ton 
prasy rosyjskiej Jest niesłychanie 
ostry i namiętny. Najsilniej przema- 
wia naturalnie „Nowoje Wremia*, któ- 
re pisze: 

„Ządano od Serbji rzeczy jawnie 
niewy konalnych. 

' „Rząd, który w obawie przed 
wojną zgodziłby się na wykonanie 
tych bezczelnych żądań w ciągu na- 
stępnych 48 godzin przestałby być 
rządem. Oddać w ręce Austrji ser 
ską władzę sądową! Oddać do jej 
rozporządzenia sprawę mianowania 
serbskich naczelników wojskowych! 
Stawiać takie żądania można jedynie 
w przystępie obłędu politycznego lub 
bezczelności, która spodziewa się od- 
nieść zwycięstwo nad elementarną 
sprawiedliwością i zdrowym rozsąd- 
kiom“. 

W następnym artykule „Nowoje 
Wremia* tak określa stanowisko 
Rosji. 

„Rząd rosyjski pojmuje dobrze, 
że ultimatum austrjackie jest właści- 
wie wymierzone przeciwko Rosji. Ja- 
koż Rosja odpowiada na nie nietylko 
słowami, lecz i odpowiednim czynem. 
Napadnięta nieprawnie Serbja nie 
pozostanie samotną. Wichrzyciele po- 
koju będą mieli do czynienia nie- 
tylko z Serbią lecz i z Rosją. Jeżeli 
dyplomacja austrjacko-węgierska nie 
cofnie swojego ultimatum, Rosja nie po- 
zostanie niemym świadkiem gwałtu. “œ 

W tonie namiętnym brzmi wy- 
stąpienie dziennika moskiewskiego 
„Utro Rossji*. Pisze między innymi; 
„Odpowiedź bezozelnym Austrjakom 
powinna dać Europa. A na _ czele 
mocarstw europejskich powinien roz- 
legnąć się głos potężny Rosji. Pokój 
europejski, tak niezbędny dla rozwo- 
ju pokojowego sił kulturalnych, jest 
rzeczą ih poważną, aby pozwolić 
lekkomyślnie go zakłócać. 

Zdaniem „Gołosa Moskwy“; i 

„Obowiązkiem dyplomacji rosyjskiej 
jest wskazać w takich warunkach na 
niedopuszczalność wszelkich „energi- 
cznych wystąpień*, a pierwszym zaś 
obowiązkiem — oświadczyć, że Rosja 
w żadnym wypadku nie pozostanie o 
bojętnym widzem, jeżeli Austrjacy 
napadną na Serbów.  - 

„Birż, Wiedomości* pisząc o mo- 
żliwości wybuchu wojny europejskiej 
i kreśląc jej skutki, tak dalej wywo- 

Zi. 


„A jeżeli takich widoków na przysz- 
łość nie powinni ani na chwilę spu- 
szczać z uwagi serbscy działacze pań 
stwowi, to tem więcej powinni w 


Wiedniu pamiętać, źe Rosja 1914 r. 
nie jest Rosją z 1908 r., że bez wzglę 
du na wynik wojny austrjacko-serb- 
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skiej o ile wybuchnie, Rosja nigdy 1 
w żadnych warunkach nie może do- 
puścić zamachu na terytorjum serb- 
skie oraz na jej niezależność. 
„Russkoje Słowo“ jest zdania, że 
„Serbja nie może się wahać, nie ba- 
cząc na ogromną nierówność sił i 
nieprzygotowanie jej do tei trzeciej 
wojny na przeciąg lat dwuch. Serbo- 
wie nie mogą bez wojny poddać się 
dobrowolnie tym barbarzyńcom, dep" 
czącym wszystkie boskie i ludzkie 
prawa. Byłoby to dla serbów zrze- 
czeniem stę swej narodowości. Z gró- 
zą i ze śmiertelnym bólem w sercu 
musimy patrzeć na to, jak na na- 
szych oczach dokonywanym jest akt 
nieludzkiej zemsty w stosunku do 
młodszego członka wielkiej rodziny 
słowiańskiej*, W ciągu 48-godzin pa- 
dną w gruzy wszystkie owoce szei 
ścioletniej pracy naszej dyplomacj- 
nad zabezpieczeniem swobody i stwo- 
rzeniem trwalszej równowagi na Bał- 
kanach. Tragedja serbska nie może 
być zlokalizowana. 


Kubeł zimnej 
zapały te „Riecz*. 
pisze: 

„Chcemy, czy też nie chcemy 
wojny europejskiej? Uważamy, czy 
też nie, że wybrany przez naszych 
przeciwników moment jest dogodny 
dla nas? Czy gotowi jesteśmy przy- 
jąć walkę tam, gdzie nam ją pragną 
wydać? Oto w rzeczywistości zagad- 
nienia, które musimy rozstrzygnąć w 
obecnej chwili, lecz bynajmniej nie 
to, czy Serbja zasłużyła, czy też nie 
na tego rodzaju ultimatum... 

„Nasi sprzymierzeńcy dotychczas 
nie byli skłonni, aby dopuścić do za- 
targu z powodu porukan na Blizkim, 
Wschodzie. Nasi przyjaciele angiel- 
soy i prasa angielska dają nam róz- 
sądną radę: ustąpić. Tam oczywiście 
lepiej, niż u nas zdają sobie sprawę 
z tego, że jeżeli ultimatum austrja- 
okie jest początkiem obmyślonej kam- 
panji, to trójporozumienie musi być 
wciągnięte do zatargu z powodu po- 
wikłań na Bałkanach. Dziś, być mo- 
że, uda się jeszcze tej prowokacji u- 
niknąć. Lecz jedynym środkiem dla 
tego jest lokalizacja kwestji serbskiej 
i zupełne powstrzywanie się od jakich- 
kolwiekbądź  podniet pod adresem 
Serbii”. i l 

Ostatnia poczta przyniosła nam 
nową serię głosów rosyjskich. 

„Nowoje Wremia* twierdzi, że 
„odpowiedzialność moralna za grożą- 
cą Europie katastrofę całej europej- 
skiej cywilizacji spadnie na Niemcy 
i jej Najwyższego Wodza“. 

W drugim artykule, rozważając 
szanse pokoju lub wojny, wzmianko- 
wany dziennik pisze: 

„Pokojowe wyjście możliwie jest 
tylko w tym wypadku, jeżeli za ple- 
cami Austrji nie będą stały Niemcy, 
zdecydowane na prowadzenie wojny. 
Wówczas wszystkie wysiłki będą 
próżne i zbliżenie się strasznej chwili 
wojny europejskiej stanie się nieunik- 
nionem. 


wody wylewa na 
Organ kadetów 


B. 


Odezwa konsulatu Mustr-Węg. 


w Warszawie. 
—(0)— 


C. i K. Austro-Węgierski konst 
lat generalny w Warszawie podaje 
do wiadomości: l 

W Austro-Węgrzech zarządzon 
zostałą przez Jego Ces. i Król. Mość 
częściowa mobilizacja. 

Wszyscy obowiązani do służby, 
którzy mają z tego powodu stawió 
się pod broń zawiadomieni zostaną o 
tem przez karty powołujące. 

Koszty podróży będą powołanym 
zwrócone. Bla otrzymania zasiłku na 
pie wszyscy ci. którzy nie posia- 

ają potrzebnych środków, winni za 

okazaniem karty powołującej zgło- 
sić się do właściwego C. i K, Konsu- 
latu. 

Innym obowiązanym do wstąpie- 
nia w szeregi zwróci się potem ko- 
szty pódróży według obowiązujących 
stóp wynagrodzenia. 

Jednocześnie Jego Ces. i Król. 
Apostolska Mość wydał amnestję dla 
wszystnich obecnie powołanych zbieg-. 
łych popisowych oraz dezerterów, o, 
ile natychmiast pod broń sie stawią. 


Pa 165. 


Amnestja taka rozciąga się także 
na wszystkich zbiegłych popi- 
sowych oraz dezerterów, o ile natych- 
miast pod broń się stawią. 


Wiadomości ogólne, 


© Ograniczenia lotnicze. 
W zbiorze rozporządzeń prawnych 
ogłoszono rozporządzenie o zakazie 
wzlotów bez pozwolenia uad całem 
terytorjum okręgów wojennych pe- 
tersburskiego, wileńskiego, warszaw- 
skiego, kijowskiego i odeskiego. 

O Dla wysedy podróż- 
nych. Wobec tego, że bagaże po- 
dróżnych często przybywają ze zna- 
cznem opóźnieniem, z decyzji mini- 
sterjalnej w krótkim czasie na wszy: 
atkich większych stacjach zorganizo- 
wana ma być dostawa bagażów do 
mieszkań podróżnych według wskaza 
nego adresu i za małą opłatą. 


Z za kordonu. 
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D] Po zjeździe hygijeni- 
stów. Po zamknięciu zjazdu hy- 
zienistów we Lwowie, 
wycieczka do Lubienia, -w której 
brało udział okolo 100 osób. Uczest- 
nicy zwiedzili łazienki kąpielowe i 
najnowsze urządzenia, jakie zakład 
posiada. A 

Onegdaj wyjechała ze Lwowa wy- 
cieczka t. zw. środkowo-galieyjska. 
Uczestnicy będą w Stryju, Truskaw- 
cu, zwiedzą . porykaw kunanguioe i 
jego kopalnie nafty; następnie udają 
się do Skolego, gdzie będą obecni na 
ćwiczeniach polowych skautów. Rów- 
nocześnie wyjechała inna grupa u- 
czestników do Niemirowa. 

[|] Echa spoliczkowania 
posła. W sprawie spoliczkowania 
nar.-dem. posła Zamorskiego, otrzy- 
mujemy następujące szczegóły, Spo- 
liczkowanie miało miejsce w kawiar- 
ni Teatralnej w Krakowie, o godz. 11 
wieczór, wobec licznej publiczności. 

Nie miało ono charakteru bez- 
imiennego napadu, jak je usiłuje 
przedstawić prasa nar.-dem., gdyź 
policzkując Zamorskiego akademik 
oraz jego towarzysz natychmiast rzu- 
cili Zam. bilety wizytowe wraz z ad- 
resami. Poseł Zamorski schował bi- 
lety do kieszeni. 

Policzkujący rzucił Zamorskiemu 
w twarz numer wydawanej przezeń 
„Ilustrowanej Gazety Polskiej“, z ar- 
tykułem dyskredytującym w oszczer- 
czy sposób Komisję Tymczasową. Na 
fakt publicznego spoliczkowania po- 
seł Zamorski do tej pory nie zarea- 
gówał w odpowiedni sposób. 


e 
e 
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Statki 
powietrzne. 


(Rohaterakię czyny lotnika). 
\Z francuskiego). 
Zył i przeżywał szybko piękne 


chwile, lecz szy życie oznacza prze-- 


kroczenie r»rmalnych warunków ist- 
nienia? Czy nie należałoby stworzyć 
nowego słowa dla wyrażenia nad- 
ziemskiego jego uczucia? 

Ludzkość, ziemia nawet, były ni- 
czem dla niego. Czuł się wielkim; on 
jest ciepiem; on jest światłem! 

W radmiarze tego boskiego wra- 
żenia, ulegał mu, zamykał oczy na 
przeciąg czterech, czy pięciu sekund 
zaledwie... i ta zasłona oddzielającą 
tak krótko jego majaczenia od rze- 
czywistości, wystarczała aby wrócić 
mu nagle jego zwykły światopogląd. 

Jakby we śnie, Rémi przypomniał 
sobie nieoczekiwanie mowę prefekta. 

Zdawało mu się, że słyszy go 
jeszcze: „Przedsięwzięcie pańskie jest 
nadludzkiem i przypomina nam ono 
oohaterskie czyny Calendala*... 

Lecz mały rybak wznawiał pra- 
ce Herkulesa. aby ożenić sie u Fsta- 


odbyła się. 


NOWY KURJER ŁODZEŁ — 28 lipon 1914 r. 


Z Cesarstwa. 


A Kara prasowa. W Peters- 
burgu skazano na 500 rb. kary dzien- 
nik „Dień*. 

A Mowy poseł. Na miejsce 
zmarłego posła rosyjskiego w Bel- 

radzie Hartwiga, mianowany został 
frabia Trubeckoj, dyrektor wydzia- 
łu Blizkiego Wschodu przy ministe- 
rjum spraw zagranicznych. 

Nowy przedstawiciel 
jeżdża do stolicy Serbji w tych 
dniach. 

A Wiec w kąpieli. Ż Kostro- 
my donoszą, że bawiącego tam posła 
do Dumy Szagowa strażnicy otacza- 
ją niezwykle czułą opieką. Nawet 
gdy Szagow kąpie się w rzece — 
strażnicy cierpliwie pilnują „ubrania 
poselskiego". 

Czujność strażników jednakże w 
tych dniach okazała się bezsilną. Do 
kąpiącego się w rzece Szat* Szago- 
wa z drugiego brzegu rzeki zbliżyła 
się grupa robotników. Robotnicy ci, 
rozebrawszy się weszli w rzekę, oto- 
czyli Szagowa i urządzili improwizo- 
wane zebranie. Strażnicy żądali za- 
niechania narady. „Wiec* jednakże 
nie chciał się rozwiązać, 

Z wielkim trudem udało się wre- 
szcie strażnikom usunąć z rzeki „wie- 
cujących*, gdy „porządek dzienny* 
zebrania był już wyczerpany. 


Z Litwy i Rusi. 


- zyc 
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Rosji wy- 
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x Rewizjei aresztowania. 
Sród robotników w Mińsku dokona- 
no masowych rewizji i aresztowań. 

x Echa buntu w więzieniu. 
W sprawie pamiętnego buntu'w wię- 
zieniu żytomierskiem, siedmiu jego 
uczestników skazano na karę śmierci. 


Wlańomości kralowe, 


+ Rezerwiści serbsoy. — 
Przez Warszawę przejeżdża dużo za- 
mieszkałych w naszym kraju i w Ce- 
sarstwie rezerwistów serbskich, wez- 
wanych obecnie do ojczyzny. Rezer- 


wiści jadą przez  Besarabię i Rn- 
munję. 
+ Nowy Chełm. Magistrat 


Chełma przedstawił do zatwierdzenia 
nowy plan miasta, do którego wła- 
czono przedmieścia miasta Obłonie, 
Truboków i Pielechonkę. 

>+ Wybuch na poczcie. — 
Wczoraj po południu, w Warszawie 
dał się słyszeć przeraźliwy huk 
w śródmieściu. Okazało się, że na 
głównej poczcie przy placu Wa- 
reckim, w oddziale przesyłek na- 
stąpił wybuch. W oknach powylaty- 
wały szyby, niecąc jeszcze większy 


rellą, aby żyć i kochać, tymczasem 
gdy ontl... í 

Przedsięwzięcie jego jest nad- 
ludzkiem! Lecz podjął się go w celu 
śmierci. 

Jednak Fos żył jeszczel... 

Jak długo żył w ten sposób? O- 
kreślenie czasu było niemożliwe. Czy 
jego upojenie powietrzem trwało dzie- 
sięć minut, czy pięć godzin?.. W ja- 
ki sposób dowiedzieć się o tem? 
Zresztą po 00?! l 

Jeżeli upojenie jego trwa już 
długo, rozgrzane i wyczerpane moto- 
ry nie omieszkają przyprawić go o 
pożądaną śmierć.. Rómi nie zmienił 
więc ich rozpędu. 

Poczuł się znowu oczarowanym 
atmosferą specjalną; nagle najczy- 
stszy realizm przywrócił mu znowu 
przytomność, 

Aparat Clermonta z całą szyb- 
kością przebiegał przez chmurę, nad 
morzem kosmykowatem, które prze- 
słoniło mu niespodzianie niebo i pro- 
mienie słońca i nad morzem właści- 
wem, obszerną mogiłę, zawsze goto- 
wą do przyjęcia go. 

Fosa przejął dreszcz, gdy poczuł, 
że jest otoczony białym całunem. 
Czy zakończy życie w ten sposób, 
bardziej jeszcze odosobniony, między 
niebem i wada? 


Dau 
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popłoch; piętnaście osób odniosło 
mniejsze lub większe rany; są to 
przeważnie urzędnicy i woźni poczto- 
wi oraz kilku interesantów. Przy- 
czyna wypadku dotychczas nie jest 
ostatecznie ustalona. Narazie sądzo- 
no, że to eksplozja maszyny piekiel- 
nej; obecnie jednak przypuszczają, że 
w posyłce „Kantoru mechanicznego 
Cejtlina* (Nowolipki 25) znaidowały 
się naboje do pistoletów, zwanych 
„pugaczami*, i one wybuchły. Wobec 
podniecenia ludności wypadkami wo- 
jennemi, głośny wybuch wywołał ol- 
brzymie wrażenie, a w okolicach pla- 
cu Wareckiego nawet panikę. 

+ Wybuch w Cytadeli. Oka- 
zało się, że przyczyną wybuchu w Cy- 
tadeli był piorun, od którego wszczął 
się pożar w jednym z baraków, za- 
wierających materjały wybuchowe i 
naboje artyleryjskie. Do pożaru przy- 
były wszystkie oddziały straży. Kie- 
dy zdawało się, że 4dołały go już o- 
panować, nastąpił nagle wstrząsający 
wybuch, a za nim szereg innych. — 
Detonacja była tak potężna, że w oy- 
tadeli, na dworcu kowelskim i we 
wszystkich domach na ulicy Zakro- 
czymskiej wyleciały szyby- Bezpo- 
średnio po wybuchu rozległy się 
krzyki i jęki rannych straźaków; 
przybyłe Pogotowie zabrało ich do 
szpitala. Akcję ratunkową musiano 
przerwać, gdyż kolejno wybuchały 
skrzynki z nabojami, 

O godz. 2 w nocy, dzięki rzęsi- 
stemu deszczowi, pożar zlokalizowano. 

+ Burze i grady. W czwar- 
tek ubiegły przeszła nad” Jędrzejo- 
wem i okolicą, oraz nad Małogosz- 
czem straszna burza z piorunami 
1 niebywałej wielkości gradem. Zda- 
rzały się bryły, dochodzące wagi nie- 
mal 1 funta. | 

Komunikacja telefoniczna przer- 
wana, gdyż słupy w wielu miejscach 
wiatr powywracał. Straty wskutek 
gradu bardzo znaczne, W okolicach 
Miechowa zdarzyło się kilka pożarów 
od pioruna, 

Na gruntach wsi Biskupice, w 
gminie Olsztyn, pod Częstochową, 
grad żniszczył doszczętnie zasiewy 
na obszarze 1,500 morgów. Straty 
wynoszą 15,000 rb. Grudki gradowe, 
wielkości orzecha, spadły w takiej 
obfitości, że utrzymały się na polach 
kilka godzin, zanim stopniały. 


p Zu eara 


— (r) Nasz dodatek nad. 
zwyczajny. Dziś rano wydaliśmy 
trzeci dodatek nadzwyczajny, który 
został rozchwytany przez publicz- 
ność. . 4 
Dzięki obfitości depesz i wozes- 
nemu ukazywaniu się na mieście, do- 
datki nasze cieszą się coraz większą 
popularnością. 

Nia mogąc dodatku nadzwyczaj- 
nego dostarczać wszystkim naszym 


Nie; powoli opary stawały się 
mniej gęste. Wątłe światło zaczynało 
rzenikać. Przed aeroplanem, ukaza- 
y się obłoki, jakby wielkie ekrany 
kinematograficzne przed obrazami 
świetlnymi; Rómi nie zdziwiłby się, 
gdyby na oparach powyższych ujrzał 
ią się swój odlot z Tur- 


Ekran oparów pozostawał bez o- 
brazów, lecz w umyśle Rómi'ego 
przesuwały się w porządku chronolo- 
gicznym, wypadki z jego życia i 
przypominają mu jego dzieciństwo. 

Widział się bawiącego pod wią- 
zami i jaworami w Aux, pod stule- 
tnimi wiązami, w których ukrywały 
się świerszcze. Widział siedzącą w 
ogrodzie matkę, która odgarniała z 
jego czoła wielkie jasne loki, opowia- 
dając mu historję „o człowieku, któ- 
ry miał złoty mózg“ (**). 

Margrabina zachwycała się Mi- 
stralem, Daudetem i Leonem  Clade- 
lem, chociaż ten ostatni nie był jej 
ziomkiem, kołysała jego dzieciństwo 
poematami i opowiadaniami o swych 
bożkach... I oto piękne bajki i le- 
gendy zjawiały się w znacznej licz- 
ie 


| Odjechał... nie wróci więcejl... To 


PP „Lettres de mon Moulin, ś4lfonsa 
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prenumeratorom, najważniejsze depe- 
sze nocne będziemy pomieszczali w 
wydaniu zwykłem „Kurjera*, 

= (m) Opóźnienie depesz 
giełdowych. Sfery giełdowe tu- 
tejsze nie otrzymały depesz z Nie- 
miec. 

Depesze, które regularnie przy- 
chodzą z Berlina do Łodzi o godzi- 
nie 10 — 12 w nocy dziś do 12 godz, 
w poludnie jeszcze nie nadeszły. 

Przyczyna dotychczas nie zosta= 
ła wyjaśniona. « 


, z (k) Powołanie pod broń 
rezerwistów austrjackich z 
Łodzi. Zamieszkali w Łodzi rezer- 
wiści austrjaccy I i II kategorji o- 
trzymaii wezwanie konsula austro- 
węgierskiego w. Warszawie do na- 
tychmiastowego stawienia się do 
swych pułków, oraz na zborne pur- 
kty w Austrji. 

= (m) Powrót prezydenta, 
Prezydent naszego miasta rz. r. st 
Fra hg powrócił wczoraj z ur- 
opu. 

u — (x) Urlop. Starszy lekarz 
szpitala św. Aleksandra w Łodzi dr. 
Goldberg, uzyskał pozwolenie na wy- 
jazd zagranicę na 1 miesiąc. 

— O statystykę ochronek. 
Gubernator piotrkowski zażądał od 
kancelarji policmajstra m. Łodzi oraz 
naczelnika powiatu  przedstawienią 
danych o liczbie ochronek i przytuł- 
ków dła dzieci i bezdomnych. 


— (k) Upadłości. Sąd okre. 
gowy piotrkowski ogłosił upadłość 
kupca łódzkiego Abrama Nusena Rot 
heima (Północna 5) polecając osadzić 
go w więzieniu dla dłużników. Na sę 
dziego komisarza upadłości wyzna- 
czono członka sądu okręgowego piotr- 
kowskiego, Lwowa, jako kuratora zaś 
adw. przys. Rotwanda. 

Syndyk masy upadłości Mordki 
vel Markusa Jakubowskiego wyzna- 
czył termin miesięczny od dn. 25 b. 
m. na zgłoszenie swych pretensji do 
masy upadłości. 

Syndyk masy upadłości flrmy M 
Czernikowski i A. Korman“ w Zgie- 
rzu wyznaczył termin 40-dniowy od 
tejże daty na zgłoszenie przez wierzy 
cieli swych pretensji do masy upad- 
łości, również jak i syndyk masy u 
padłości kupca tomaszowskiego Her- 
sza Nuty Wajnberga. 

— (r) Z Tow. krzewienia o» 
światy. Zarząd Tow. krzewienia 
oświaty przeniósł IL wypożyczalnię 
książek znajdującą się przy ul. Mi- 
kołajewskiej N 11, na ul. Krótką 
Ne 9. 


— (m) Z resursy rzemieśl- 
niczej. Wczoraj komisja łódzkiego 
miejskiego Tow. kredytowego doko- 
nała oględzin budynków, przy ulicy 
Widzewskiej nr. 117, należących de 
łódzkiej Resursy Rzemieślniczej, w 
celu oszacowania ich i przyznania 
pożyczki Towarzystwa. 

Po dokładnych oględzinach bu. 
dynków, przyznana została pożyczka 
w wysokości 29,000 rb. 


już nie piękny kraj ozłocony drze 
wami oliwkowemi. To Paryż; to gi- 
mnazjum, pierwsze wybryki łobuzer- 
skie, pierwsze głupstewka.. poczem 
śmierć najbliższych, najprzód mar- 
grabiego, po trzech miesiącach mar- 
grabiny. Pozostał sam.. był bogaty... 
Postawił wszystko na kartę... prze- 
grał wszystko. 

Gra jeszcze w tej chwili; rozgry: 
wa partją z góry przegraną! Lepiej 
jest więo zapłacić natychmiast! Dò 
widzenia! 

Ruchem gwałtownym Fog chciał 
zatrzymać działanie maszyny.. leca 
śmigła kręciły się dalej! Wznowii 
swoje usiłowania... 

Tak samo bez rezultatu! 

W tym samym czasie dwupłate- 
wiec przebił się przez chmury. Opa- 
ry zdawały się opadać, zmniejszać 
się, znikać, 

Wielkie świetlne fale okrążają 
lotnika, ogrzewają go i olśniewają. 
Stało się więc, że po chwili, w któ- 
rej zamierzał się zrzucić, leciał znów 
zwycięsko nad chmurami. 

Czy iuż umarł?.. Byłoż to zmar- 
twychwstanie? 

(D. ©. n.). 


— () Rekord szosowy. 
Łódź—Kalisz. W ubiegłą niedzie- 
lẹ odbył się rekvrd szosowy cykli- 
„stów pomiędzy Łodzią i Kaliszem, 
urządzony dla upamiętnienia 25-lecia 
(konsulatu War. Tow. Cykl. W rekor- 
(dzie tym przyjęło udział kilka stowa- 
"rzyszeń, przy udziale kilkudziesięciu 
(członków. Rekord polegr! na prze- 
wiezieniu poczty z Łodzi do Kalisza 
1d z powrotem. 

Pierwsza wyjechała z Łodzi sek- 
„cja kolarska przy towarzystwie śpie- 
/waczem „Lutnia“ w Częstochowie o 
'g. 6 m. 15 i przybyła do Kalisza o g. 
'10 mln. 88 sek. 30; drugie towarzy- 
stwo warszawskich oyklistów w Ło- 
"dzi 6 g. 6 m. 80, przybyło o g. 10 
im. 89 s. 80; trzecie pabjanickie tow. 
feyklistów o g. 6 m. 50, przybyło o g. 
(10 m. 50 s. 45; czwarte ozorkowskie 
«tow. cyklistów o g. 6 m. 5, przybyło 
10 g: 12 m. 7 s. 55; piąta sekoja ko- 
,larska przy resursie rzemieślniczej 
"w Łodzi o g. 6 m. 20 przybyła o g. 
f11 m. 37 s. 80. 

== (m) „Kropla mieka'. Za- 
'rząd „Kropli mleka* otworzył przy 
ul. Zgierskiej nr. 16, filję ze sprze- 
(dażą mleka sterylizowanego dla nië- 
*mowląt. 
| Sprzeda* mleka po 6 kop. za 
kwartę odbywać się będzie w ponie- 
(działki, środy i piątki od godz. 7 do 
'9 rano. W  filji tej udzielane będą 
„porady, tyczące się wychowania nie- 
mowiąt. 

= (k) Przyrost ludnośoi 
żydowskiej. ciągu pierwszego 
półrocza roku bieżącego, podług sta- 
tystyki, prowadzonej przez biuro ra- 
‘binatu łódzkiego, urodziło się w Ło- 
1,795 dzieci żydowskich, zmarło 1,580 
żydów, zawarto 881 związków mał- 
żeńskich. 

= (k) Przetargi na dosta- 
wy więzienne. dniu 11 sierp- 
nia r. b., w urzędzie gubernjalnym 
piotrkowskim odbędą Śię przetargi 
„na dostawę w roku 1915 dla więzień 
łódzkich drzewa, od ceny 10 rb. 50 
kop. za sążeń, węgla od 22 i pół kop. 
za psk i nafty od 1 rb. 80 kop. za 
pud,—in minus. 

s — (k) Strejk. Porzucili pracę 
robotnicy stolarni Sz. Dzieńdziarskie- 
go przy ul. Wschodniej pod N 2, 
„żądając podwyżki płacy zarobkowej 
6 20 proc. 

— (z) Ze związku zawodo- 
"wego robotników przemysłu 
drzewnego. W lokalu własnym 
przy ul. Piotrkowskiej 20, odbyło się 
nadzwyczajne zebranie członków 
związku zawodowego robotników 
przemysłu drzewnego gub. piotrkow - 
skiej. W obecności 100 osób przewo- 
dniczył obradom p. I. Rubinsztejn, 

a zebraniu tem postanowiono u 
rządzać co dwa tygodnie zebrania z 
następującym programem: 

Pogadanki i odczyty z dziedziny 
z zawodowej, kulturalno-oświatowej 
i ogólno-kształcącej, ilustracje za po- 
mocą przezroczy, dyskusje w spra- 
wach związku it. Prócz tego po- 
eT AAA otworzyć bibljotekę i czy- 
telnię. 

— (p) Operacje ozekowe. 
Drugie łódzkie Towarzystwo pożycz- 
kowo-oszczędniościowe (Andrzeja 8,) 
i II żydowskie łódzkie Towarzystwo 
, pożyczkowo-oszczędniościowe uzyska- 
iły od komitetu gubernialnego piotr- 
kowskiego do spraw drobnego kredy- 
tu pozwolenie na zaprowadzenie ra- 
ÓW bieżących i operacji czeko- 
wych. 

— (k) Z cechu fryzjerów. 

W następstwie awantur na 
zebraniu członków zgromadzenia 
cechowego majstrów felczerów, oraz 
oskarżenia, rzuconego przez p. Szy- 
biłłą na kilku członków zarządu o 
to, iż przyjmowali łapówki za udzie- 
lanie papierów i wyzwalanie czelad- 
ników udała sią do Piotrkowa dele- 
gacja członków związku zgromadze- 
nia tryzjerów. 

Delegacja udała się do wyższych 
władz sądowych i administracyjnych 
z prośbą o wytoczenie przez proku- 
ratorję państwa sprawy karnej oraż 
dochodzenia śledczego przeciwko bo- 
haterom skandalu. Że swej strony 
starszy cechu, p. Zaborowski, zwrócił 
się do władz wyższych ż prośbą, o 
ukaranie p. Szybiłły za zakłócenie 
spokoju obrad na zebraniu. 

— (k) Walki byków w Łodzi. 
Rozgłośny skandal z  nieudanemi 
walkami byków,  organizowanemi 
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przez Stowarzyszenia komiwojaże- 
rów łódzkiego okręgu handlowo- 
przemysłowego przyniósł im jednak» 
że 4,728 rb. 98 kop. czystego docho- 
du. Zarząd Stow. wypłacił wdo- 
wom po dwuch zmarłych komiwoja- 
żerach po 2,000 rb. wsparć z kasy 
asekuracyjnej. 

= (k) Ukarani kamieniózni= 
cy. Z rozporządzenia gubernatora 
piotrkowskiego za nieutrzymywanie 
przed swemi nieruchomościami stró- 
żów nocnych skazani zostali w try: 
bie administracyjnym: właściciel dó- 
mu N 57 przy ulicy Srebrzyńskiej 
Wincenty Terpiński ma 100 rub. 
grzywny lub dwa tygodnie aresztu 
1 Ne 49, przy tejże ulicy — Rudolf 
Teclaw na 50 rub. grzywny lub 7 dni 
aresztu. 

= (m) Fornografja w kine» 
mategrafie. W teatrzyku „Kome- 
ta“, przy ul. Rzgowskiej, popisuje się 
para niby polskich humorystów, 
małż. Koleccy. Pominąwszy kulecze- 
nie języka, dwójka ta wygłasza z e- 
strady tak ohydne rzeczy, że lepiej 
myślący widzowie demonstracyjnie 
opuszczają widownię. 

Humoryści Koleccy już raz byli 
pociągnięci do odpowiedzialności za 
pornografję, jednakże nie powstrzy- 
muje ich to od dalszego uprawiania 
gry tej. 

— (m) Kary administra- 
cyjne. Z rozporządzenia guberna- 
tóra piotrkowskiego za przekroczenie 
przepisów meldunkowych skazani Zo- 
stali administracyjnie: Ruchla Fro- 
wan na 25 rub. grzywny lub 7 dni a 
resztu, Hejnoch Langer na 65 rub. 
grzywny lub 1 dzień aresztu, Ewa 
Wodzyńska na 5 rub. grzywny lub i 
dzień aresztu, Józef Nadrowski na 80 
rub. grzywny lub 16 dni aresztu, Mi- 
chel Rezler na 5 rub. graywny lub 1 
dzień aresztu, Rozalja Bibuła na 8 rb 

rzywny lub 1 dzień aresztu, Zysman 

isiel na 8 rub. grzywny lub1 dzień 
aresztu, Adolf Stechlik na 26 rub. 
grzywny lub 7 dni aresztu, Jan 
Wieber na 25 rub. grzywny lub 7 dni 
aresztu, Emilja Klaus na 8 rub. grzy- 
wny lub 1 dzień aresztu, Anna Kłos 
na 1 rub. grzywny lub 1 dzień aresz- 
tu i za pokazanie się w miejscu pub- 
licznym w stanie nietrzeźwym oj- 
ciech Stachowski na dwa tygodnie 
bezwzględnego aresztu. s 


Wypadki. 


== (m) Wojna serbsko-au- 

strjacka na Bałutach. Pierwsza 
otyczka. Stało się. Krew się pola- 
a. Nie na teatrze wojny coprawda, 

lecz u nas w Łodzi, na Bałutach. 

Nietylko serbowie czują niena- 
wiść do austrjaków; nasi obywatele 
na Bałutach żywią te same uczucia. 

Na tle zataryu serbsko-austrjac- 
kiego wczoraj w restauracji przy ul. 
Sikawskiej nr. 7 odbyła się pierwsza 
potyczka, zakończona poturbowaniem 
kilkunastu osób, oraz poranieńiem 
dwuch. 

Przy jednym stoliku siedziało 
towarzystwo złożone z kilku osób z 
pomiędzy których Bronisław Wil- 
mański i Jan Pełka wszczęli dyspu- 
tę o grożącej wojnie. Wilmański o- 
kazał się stronnikiem  austrjaków, 
a Pełki były po stronie ser- 

w. 


Na tym tle wynikła gorąca dy- 
sputa, podczas której obeoni w` re- 
stauracji podzielili się na dwa stron- 
niotwa, 

Argumenty słowne nie mogły 
widocznie przekonać przeciwników, 
gdyż wkrótce doszło do bójki na 
pięście, a następnie dwa obozy pu- 
ściły w ruch kufle, krzesła i t d. 

Przestraszony restaurator zawe- 
zwał policję, która położyła kres 
walce. 

W rezultacie najwięcej poturbo- 
wani zostali najgorętsi stronnicy 
dwuch wrogich państw Wilmański 
j Pełka, do których zawezwać mu- 
siano Pogotowie, 

— (2) Aresztowanie oyga- 
mów. Wczoraj przesłano etapem z 
Kutna via Łódź do miejsc stałego za- 
mieszkania w gubernjach kieleckiej i 
radomskiej 19 rodzin cygańskich, któ 
re, włócząc się po okolicach Kutna 
trapiły ludność tamtejszą ciągłą że- 
braainą i kradzieżami. 

„= (m) Aresztowanie zło. 
dzieja. Wczoraj agenci policyjni 
aresztowali na ul. Podrzecznej zna- 
nego im złodzieja Józefa Woźniaka, 


którym  znalcziono łyżeczki 
rne. 

Przyciśnięty do muru W, zeznał, 
że łyżeczki te wraz z innemi rzecza- 
mi skradł wspólnie z niejakim Po- 
termanem i Keszmetowym z mieszka- 
nia Hersza Frenkla przy ul Cegiel- 
nianej nr. 40, Godną trójkę osadzono 
w więzieniu. 

— (k) Katastrofa w studni. 
W posesji Styllera i Bielszowskiego 
przy ul. Południowej pod 47, do stud- 
ni spuśoił rię robotnik, Jan Radke, 
celem dokonania naprawy cembro- 
wania, Choąc obejrzeć dokładnie 
miejsce uszkodzenia, Radke zapalił 
żapałkę. W tej chwili nastąpił strasz- 
liwy wybuch gazów, nagroniadzonych 
w studni. Na odgłos detonacji zbie- 
gli się lokatorzy domu, zarządzono 
natychmiastową akcję ratunkową i 
z trudem wydobyto ofiarę katasrofy. 
Radke cudem wprost pozostał przy 
życiu. Uległ tylko ciężkim pokale- 
ozeniom pleców, rąk Í głowy, oraz 
wstrząsnieniu wskutek eksplozji. 

W stanie niebezpiecznym prze- 
wieziono go do szpitala ewangelickie- 
go. Przeciwko właścicielom  nieru- 
chomości wszczęto dochodzenie sled- 
cze, celem pociągnięcia ich do odpo- 
wiedzialności sądowej. 

= (k) Tragedja miłosna. — 
Do hotelu Niemieckiego przy ulicy 
Sredniej Mè 1, przybyła onegdaj wie: 
czorem o godzinie 9 para młodych 
ludzi i zażądała numeru. 


prz 
sre 


Administracji hotelowej dano le- 


gitymacjo na imię 24-letniego Ottona 
M., oraz 28-letniej Zofji H. 

O godzinie 1 w nocy z numeru 
rozległ się odgłos padającego ciała 
poczem żaległa cisza. | 

Zaniepokojona tem służba hote- 
lowa zapukała do numeru, a gdy 
nikt nie odpowiadał zawezwano po- 
licję i otworzono drzwi. 

W pokoju zastano nieprzytomne- 
go M., oraz wijącą sig w męczarniach 
jego towarzyszkę. 

Na ziemi leżała opróżniona flasz- 
ka od trucizny. 

Zawezwano Pogotowie i po udzie- 
leniu desperatom pierwszej pomocy 
w stanie groźnym przewieziono ich 
do szpitala Poznańskich, 

Przyczyna rozpaczliwego kroku 
—nieszczęśliwa miłość i przeszkody 
do małżeństwa. 

= (p) Stan nieprzytomny. 
Na ulicy Widzewskiej, przed domem 
nr. 15, znaleziono człowieka niezna- 
nego z nazwiska, lat około 80, w sta- 
nie nieprzytomnym. Odwieziono go 
do szpitala ewangielickiego. 

== (p) Upadek z okna. Przy 
ul. Kamiennej nr. 2, 7-letni syn 
krawca Zełma Bonstein, wypadł z 
okna 1 piętra na bruk, odnosząc o0- 
gólne potłuczenie., ` 

— (p) Przy pracy. Na ul. 
Długiej, róg Benedykta, robotnikowi 
budowianemu Stanisławowi Olewiń- 
skiemu, spadająca belka żelazna od- 
cięła palec u prawej ręki. 

— (p) Na budowii. Izrael Ro- 
sen, fat 58, rządca domu, przygniecio- 
ny belką na budowli przy ul. Zachod- 
niej Ne 50, odniósł rany lewej ręki, 

— (m) Za nożowieotwo. 
Skazany został przez gubernatora 
piotrkowskiego w trybie administra- 
cyjnym Władysław Cieślak na 1 mie 
siąc bezwzględnego aresztu. 

== (k) Nagły zgon. Przy uli- 
cy Długiej Ni 86 we własnem miesz- 
kaniu zmarł nagle 40-letni robotnik 
Szymon Pechnik, 

Zwłoki zabezpieczono na miejscu 
do ZKM władz sądowo - policyj- 
nych. 

— (p) Przez nieostrożność. 
Zamieszkała przy ul. Rozwadowskiej 
nr. 6, 28-letnia Antonina Franczewska 
zapalając nieostrożnie maszynkę spi- 
rytusową, spowodowała wybuch i od- 
niosła ogólne poparzenia. 

— (p) Poród na ulicy rozpo- 
częła wczoraj 28-letnia służąca bez 
zajęcia, Jochwala Kluczkowska, Od- 
wieziono ją do przysułku położnicze- 
go przy ul. Dzielnej. 

== (k) bójce. Przy ulicy 
Cegielnianej N 114, Stefan Mozer- 
niak, mularz lat 17, napadnięty przez 
jakiegoś człowieka, został poraniony 
nożem w prawą łopatkę. 

W stanie ciężkim odwieziono go 
do szpitala Czerw. Krzyża, 

= (p) Pękńięcie rury. W 
fabryce Geyerów robotnik Józef Ryb- 
czybski, lat 89, wskutek pęknięcia 
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rury parowej, odniósł oparzenia ca- 
łego ciała i w stanie groźnym został 
odwieziony do kliniki doktora Walt- 
tana. 

= (k) Smutny epilog we. 
sołej zabawy. Zamieszkały przy 
ul. Zielonej pod nr. 57, Mikołaj Iwa- 
nów wspólnie że swoim znajomym, 
Aleksandrem Malkowym, mieszkają- 
cym przy ul. Pasaż Majera nr. 2, 
postanowili się zabawić, naturalnie w 
wesołem towarzystwie. Po obfitej li- 
bacji towarzysze  poszukali sobie 
przygodnej towarzyszki w osobie we- 
sołej córy Koryntu, niejakiej Teofili 
Wencel, zamieszkałej przy ul. Głów- 
nej nr. 42. Dobrane trio udało się 
niebawem do mieszkania Iwanowa na 
ul. Zieloną nr. 5%, aby tam dokoń- 
czyć zabawy. Wenolówna nie wyszła 
bowiem po zabawie zwykłą drogą z 
mieszkania Iwanowa, lecz została 
wyrzuconą przez swych kompanjonów . 
przez okno z II piętra na bruk po- 
dwórza, przyczem odniosła ciężkie ð- 
brażenia całego ciała, Poszkodowaną, 
oraz sprawców zajścia zabrano 
do cyrkułu, skąd Wenclównę odesła- 
no do szpitala Aleksandra. Iwanowa 
i Malkowa pociągnięto do odpowie- 
dzialności sądowej. 

— (k) Pożar. Wczoraj 0 godz. 
9 rano, przy ul. Widzewskiej pod nr. 
90, wybuchnął pożar. Wynikł on 
wskutek zapalenia się belki w pusz- 
czonej w komin. 

Do ognia przybyły I i IT oddzia. 
ły straży ogniowej ochotniczej i straż 
miejska. 


= (k) Zjazd adwokatów, — 
W dniu 9 sierpnia w Piotrkowie od- 
będzie się zjazd obrońców prywat- 
nych przy piotrkowskim sądzie okrę- 
gowym. 

Zjazd obradować będzie nad 
środkami, jakie należy przedsięwziąć 
pry ukrócenia pokątnych * dorad- 
ców. 

= (k) Nowe gmachy szkól. 
ne w okolicy. W dniu 14 sierp- 
nia r. b, w urzędzie gminnym re- 
gnowskim, pow. rawskiego, odbędą 
się przetargi na oddanie przedsię- 
bioroy budowy gmachu szkolnego 
dla szkoły początkowej w Cielądzu. 

Przetargi rozpoczną się od sumy 
4,406 rb. 46 kop, in minus, 

— (x) Z fabryk zgierskich. 
Onegdaj robotnicy tkalni mechanicz- 
nej Parisera, przy ul. Strykowskiej 
N 4 w Zgierzu, zażądali podniesie- 
ia płacy o pół kop. na 1,000 wat- 

w. 


Fabryka ta zatrudnia 18 tkaczów. 
Takleż żądanie postawili robotnicy 
tkalni zarobnej. A. Szlumiela, za- 
trudniającej 14 tkaczów. 

Praca w obu fabrykach trwa 

nadal. 
y — (x) Za urządzenie niele- 
galnego zebrania w domu 
mieszkaniec wsi Ozarnocin, w pow. 
łóozkim, Jan Miłosławski, skazany 
został z rozporządzenia gubernatora 
piotrkowskiego, na zapłacenie 15 rb. 
lub areszt 8-dniowy. 

— (x) Nowa fabryka. Prze- 
mysłowiec Wolf Rajchert uzyskał 
pozwolenie władz gubernialnych na 
otwarcie w Zgierzu w budynku 1-0 
piętrowym tkalni mechanicznej. 

= (r) Zderzenie tramwaju 
z wozem. Dziś około 11 przed 
poł. tramwaj, dążący ze Zgierza do 
Łodzi, pomiędzy Radogoszczem a He- 
lenówkiem, wpadł na wóz naładowa- 
ny cegłami. 

óz został doszczętnie zdruzgo: 
tany, woźnica zaś odniósł rany głowy. 


Ze sceny i estrady. 
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Benefis R. Gierasieńskiego. 


Przypominamy, że dziś, w ogród- 
ku Grand-Hotelu odbędzie się benfis 
ulubieńca publiczności łódzkiej, zna- 
komitego humorysty Teatru Prze- 
glądów, p. R. Gierasieńskiego. 

Program, jak to wspominaliśmy 
wozoraj, nadzwyczaj interesujący, 

Spodziewać się należy, że tłum- 
nie zgromadzona publiczność przyj. 
mie gorąco sympatycznego benefi- 
santa, a wysoka temperatura nastro- 
ju wieczoru benefisowego zapomnieć 
każe o przejmującem, pechowem dla 
Gierasi eńskiego.zimnie atmosfery, 
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Teleeramy wojenne. 


Telegramy samieszczone w dodatku 
porannym. 


Pośrednictwo, 

RZYM, 27 lipca, Rządy 
włoski i angieiski zaproponowały rzą- 
dowi austrjackiemu swoje  pośred- 
nictwo w sprawie zatargu austrjac- 
ko-serbskiego. 

Zgodność Serbji. 

RZYM, 27 lipca. Kroki pojed= 
nawcze Anglji i Włoch miały nastą- 
pić dziś jeszcze. Powszechnie przy- 
puszczają, że Serbja przyjmie chęt- 
nie pośrednictwo, gdyż chodzi o je- 
den tylko punkt noty austrjackiej, — 
Serbja podobno gotowa jest nawet 
zwrócić Austrjl wszystkie koszty mo- 
bilizacyjne aby tylko uniknąć wojny. 

RZYM, 27 lipca. „Trybuna* do- 


nosi, że dziś nastąpił równocześnie 


krok Włoch i Anglji w Białogrodzie 
i Wiedniu. Serbja pośredni. 
ctwo przyjęła. Austrja do. 
tychczas nie udzieliła odpo» 
wiedzi. 
Warunki Austrji. 

RZYM, 27 lipca, (wł.) Pisma tu 
tejsze donoszą, że rząd austrjacki 
gotów jest przyjąć pośrednictwo An- 
glii i Włoch pod warunkiem, że u- 
kłady nie będą stanowiły przeszko- 
dy w przygotowaniach wojennych i 
akcji zbrojnej Austrji. | 

Biokada Czarnogórza. 

CETYNJA, 27 lipca, Olbrzymie 
wrażenie wywołała tu wiadomość, że 
okręty austrjackie blokują 
wycrzeża czarnogórskie. 0- 
kręty te wykonywują podejrzane ma- 
uewry i czynią przygotowania do 
wysadzenia wielkiej ilości wojsk. 
Wysadzenie mostu pod 

Białogrotc em. 

WIEDEN, 27 lipca — Ser- 
bowie wysadzili w powietrze most 
pomiędzy Zemlinem. a Białogrodem, 
łączący Serbję z Austrją, 
Wyjazd floty angielskiej. 

LONDYN, 27 lipca. Pierwsza 
eskadra floty angielskiej wyn 
ruszyła na morze Północne 
w nieznanym celu. Dowodzący fiotą 
admirał otrzymał rozkazy w zapieczę- 
towanej kopercie. 

Pogotowie floty nie- 

mieckiej. 


BERLIN, 27 lipca. Ze źródeł 


najzupełniej pewnych donoszą, że ` 


flota niemiecka trzymana jest 
od wczoraj w zupełnej goto. 
wości bojowej. Łodzie pod- 


. wodne otrzymały całkowity rynsztu- 


nek bojowy. Pancerniki, torpedowce 
i kontr-iorpedowee koncentrują się 
w Wilhelmshaven, Załogi puszczono 


na ląd dopiero o godz. 4 po poł. — 
Załoga otrzymała rozkaz stawienia 
się na pokłady na pierwszy znak, 
którym miał być strzał armatni. 
Komendanci okrętów otrzy. 
mali zapieczętowane rozkau 
zy, które mają otworzyć ju- 
tro rano. Jutro cała flota 
wyruszy w niewiadomem Kie- 
runku. 


— 


I 


Telegramy otrzymane po wydantu 
dodatku, l k S 


Widoki pokoju. 

PETERSBURG, (wł.), 27 lipca. — 
Widoki pokoju znacznie wzrosły. 

Dyplomacja puściła w ruch WSZy- 

stkie sprężyny, aby odwlec starcia 
wojenne, 
Gdy upłynie jeszcze ze dwa dni 
bez krwi przelewu, dyplomaci tutej- 
SI są przekonani, iż pokój będzie za- 
pewniony. 

Wystąpienie Anglji i Włoch w 
roli rozjemczej powiększa widoki Zgo- 
dy Austrji na oddanie pod decyzją 
mocarstw zatargu jej z Serbją. 
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PARYZ, 27 lipca, (wł.) — 
Brak stanowczych kroków ze strony 
Austrii, akcja na rzecz pokoju ze 
strony mocarstw  trójporozumienia, 
oraz wiadomości o krokach ambasa- 
dora niemieckiego w Paryżu i nara- 
dach ambasadora austro-węgierskiego 
z rosyjskim ministrem spraw zagra- 
nicznych powiększyły, według ogól- 
nego zdania, widoki pokoju. 

Tekst odpowiedzi serbskiej, do- 
ręczony z opóźnieniem o 28 godzin, 
traktowany jest jako maksimum u- 
stępstw i oznak pokojowego uspos0- 
bienia Serbji. 


Odpowiedź Serbii 


PETERSBURG, 27 lipca, (wł.) — 
Ogłoszony został tekst odpowiedzi 
serbskiej na notę austro-węgierską w 
duchu pokojowym. 

Odpowiedź kończy się słowami: 
W razie, gdyby rząd cesarski nie za- 
dowolił się niniejszą odpowiedzią, 
rząd serbski, uznając, że najbardziej 
odpowiada ogólnym interesom, aby 
nie spieszyć się z rozstczygnięciem 
niniejszej kwestji, gotów jest, jak 
zawsze, zgodzić się na pokojowe po= 
rozumienie drogą oddania sprawy do 
decyzji trybunału haskiego, lub tych 
wielkich mocarstw, które brały u- 
dział w opracowaniu deklaracji u- 
czynionej przez rząd serbski w . roku 
1909. 


' Go decydowało? 

MOSKWA, 27 lipca, (wł). Za- 
zwyczaj dobrze poinformowany pe- 
tersburski korespondent „Russk. Sło- 
wa“ dowiaduje się z wiarogodnego 
źródła, że decydującą rolę w kryzy- 
sie obecnym odegrał szereg depesz 
pomiędzy Peterhofem i cesarzem 
Wiihelmem w historyczną noc 26 
lipca r. b. Była chwila po wysłaniu 
jednej depeszy, kiedy wojna była po- 
stanowiona, lecz nieoczekiwana treść 
ostatniej odpowiedzi ces. Wilhelma 
wzmocniła widoki pokojowego -zała- 
twienia zatargu. 


Postawe Włoch. 

PETERSBURG, 27 lipca. (wł.) — 
Według informacji, otrzymanych w 
ministerjum spraw zagranicznych, de- 
klaracja Włoch, r*«ssłana do Paryża, 
Petersburga i Londynu, stwierdzają- 
ca, że jakoby rząd włoski nie znał 
treści ultimatum austrjackiego, ko- 
mentowana jest jako początek od- 
wrotu. Gabinet włoski wyraźnie za- 
znaczył, że w razie, jeżeli Austrja 
rozpocznie wojnę z Serbją — Wło- 
chy nie dadzą żadnej pomocy Austrji, 
motywując to tem, że pomoc tego 
rodzaju nie wshkodzi do zakresu zo- 
bowiązań Włoch, wynikających z trak- 
taqu trójporozumienia. 
Stanowcza odmowa Włoch wy- 
wołać miała w Berlinin olbrzymie 
wrażenie i złagodzić nastrój wojenny 
Austrji. 


Warunki Angiji. 

LONDYN, 27 lipca (wł ) —Jeśli- 
by rząd angielski przyjął na siebie 
rolę pośrednika w zatargu austro- 
serbskim, to pod następującemi wa- 
runkami: 1) Austrji pozostawiona zo- 
stanie swoboda działania w kierunku 
ukarania sprawców zamachu w Sera- 
jewie; 

2) jednakże Austrja udzieli ze 
swej strony wszelkich gwarancji, że 
akcja karna nie pociągnie za sobą 
żadnych aneksji terytorjalnych; 

` 8) mocarstwa przyjmują na sið- 
bie gwarancję, że wrogie dla Austrji 
knowania ze strony związku wielko- 
serbskiego nie znajdą nadal poparcia 
w samej Serbji. 
Podróż Poincarego. 

„PARYZ, 27 lipca (p.)» — Według 

doniesienia z Kopenhagi, Poincare te- 


legramem iskrowym zawiadomił kró- 
la, że wobec powstałej sytuacji nie 


może przyjechać do Kopenhagi i jest ' 


zmuszony odroczyć wizytę. 
Francuska dywizja marynarki minę- 
ła Belt. Prezydent przybędzie do 
Duńkierki w środę około godz. 5. 


Viviani nie śpieszy się. 

PARYZ 27 lipca (wł.) Otrzyma- 
no tu dziś wiadomość, że prezes mi- 
nistrów Viviani, nie przyśpiesza swe- 
go powrotu do Paryża. 
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Akcja wojenna. 

WIEDEN, 27 lipca. (wÈ) 
Wojska austrjackie wkroczy» 
ły w granice Serbji pod iii- 
trowicą. 

WIEDEN, 27 lipca. (wł) — Na 
Dunaju wywiązała się strzelanina 
między statkami serbskiemi a woj- 
skowemi posterunkami na brzegu aii- 
strjackim, 

WIEDEN, 27 lipca. (wł.) — Pod 
Temescubina oddział austrjacki o- 
strzeliwał serbskie statki, krążące 
po Dunaju. Ze statków odpowiadano. 


Es adra angielska. 
LONDYN, 27 lipca, (wł.)—Pierw- 
sżej eskadrze, zgromadzonej w Port- 
landzie, rozkazano nie rozpraszać 
się. Wszystkie urlopy wstrzymano. 
Okręty drugiej eskadry pozostają w 
swych portach. 


Panika w Berlinie. 
BERLIN, 27 lipca, (wł.). W ka- 
sach oszczędnościowych zauważyć 
się daje tłumny napływ osób, żąda- 
jących swych wkładów. Są oni za- 
spakajani bez trudności. 


Gdjszd Putnika. 

BUDAPESZT, (p., 27 lipca. — 
Szef serbskiego sztabu generalnego, 
generał Putnik, pociągiem nadzwy- 
czajnym przez Wecziorową i Buka- 
reszt odjechał do Niszu. 

Towarzyszył mu do granicy pod- 
pułkownik austrjackiego sztabu gène- 
raluego. 


Antymilitaryzm. 
PARYŻ 27 lipca (wł) Wozo- 
raj odbyły się burzliwe demonstra- 
cje socjalistów przeciwko wojnom. 


Z ostatniej chwili. 


Mobilizacja fioty angiel- 
skiej. 

LONDYN 28 lipca (wł.) Pomi- 
mo pokojowych zapewnień rządu an- 
gielskiego mobilizacja floty trwa w 
dałszym ciągu. Wczoraj zwołano na- 
gle z peinego morza II, HI i IV-tą eska- 
dry, nakazano koncent aja w Portlan- 
dzie. II i III eskadra krążowników 
również zostały powołane do Port- 
landu, skąd dziś mają wyruszyć w 
kierunku Horwich lub Hull, 


Mobilizacja armji angiel- 
skiej. 

LONDYN, 28 lipca (wł.).—-I[-pą 
dywizję wojsk angielskich zmobilizo- 
wano i postawiono na stopie wojen- 
ne), 

Ruch floty angielskiej. 

LONDYN, 27 lipca.  (wł.) 
Obiegają pogłoski, że wała flota an- 
gielska, z wyjątkiem statków straż- 
niczych, otrzymała rozkaz udania się 
na morzo Północne. 

Mobilizacja floty francuskiej. 

PARYZ, 28 lipca.  (wł.) 
Mobilizacja floty francuskiej trwa w 
dalszym ciągu. Eskadry stojące pod 


'Tulonem zostały odwołane i otrzy- 


mały rozkaz udania się w niewiado- 
mym kierunku. Okrętom wojennym 
wydano nowe zapasy amunicji i peł- 
ne uzbrojenie. 
Mobilizacja austrjacka. 

WIEDEN, 28 lipca (wł,). —Dzisiaj 
jest pierwszy dzień mobilizacji Na 
wszystkich linjach kolęi austrjackich 
wchodzi w życie t. zw. plan wojen- 
ny. Dnia trzeciego mobilizacji sprze- 
daż biletów kolejowych osobom pry- 
watnym będzie zupełnie wstrzymana. 
Na stopie wojennej postawiono do- 
tychczas 9 korpusów. 


W Serbji. 

BIAŁOGRÓD, (wł), 28 lipca. — 
Król Piotr i Pasicz przybyli wczoraj 
do Białogrodu na jeden dzień. 
Wozoraj ogłoszono oficjalnie ukaz 
mobilizacyjny.  Odnośny manifest 
króła wzywa do zaciągania się pod 
sztandary w obronie całości i honoru 
ajczyzny nie tylko wszystkich męż- 
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czyzn lecz również starców i mlodzież. 
Powołuje się na przykłady boliater: 
kiego poświęcenia ojców. 


Jednocześnie ogłoszono, że od 


dnia wczorajszego Serbja i Austija - 


pozostają na stopie wojennej. 

Następca tronu ks: Aleksander 
wyjechał. do Wajewa, gdzie znajduje 
się główna kwatera wojsk serbskich 
i objął główne dowództwo nad ar 
mją. 

Posiedzenie Skupczyny. 

ZEMLIN, 28 lipca, (wł). W Ni- 
Szu, prowizorycznej stolicy Serbji o+ 
braduje Skupczyna. Krążą pogłoski, 
że skłonna ona jest do przyjęcia 
wszystkich żądań, zawartych w nocie 
Austrji. 


Koncentracja wojsk serb« 
skich. 

WIEDEN, 28 lipca, (wł). Z Zem- 
lina donoszą, że dżiś rano ostatnie 
oddziały wojsk serbskich opuściły 
Białogród. Pozostawiono tylko nie- 
wielkie posterunki policyjne i żan- 
darmeryjne. Glówne siły serbskie 
koncentrują się oprócz Niszu, także 
w Kragujewaczu i Semandrji. 

Pierwsza bitwa. 

WIEDEN, 28 lipcą (wł.). — 
Wczoraj wojska austrjackie prze: 
kroczyły granicę w pobliżu Mitro- 
wicy i stoczyły zaciętą walkę z od- 
działem wojsk serbskich, który sta- 
wił zacięty opór. Serbowie zmu* 
szeni byli ustąpić. Są zabici i ran- 
ni. Wiadomość o tej pierwszej po- 
ważniejszej utarczce i zwycięstwie 
wojsk austrjackich wywołała w Wie- 
dniu niebywały entuzjazm, Odby- 
wają się znów manifestacje na cześć 
armji i dynastji. 


Konfiskata okrętów serb. 
skich. ; 

WIEDEN, 28 lipca, (wł). Wozo« 

raj skontiskowały władze austrjackie 
znów dwa parowce serbskie pod Ko: 
czewem. Pomiędzy załogą okrętów 
tych i posterunkami austrjaokiemi 
przyszło do krwawego starcia. Kilku 
zabitych i rannych. Załogi okrętów 
dostały się do niewoli. Są to statki 
wojenne „Wardar* i „Car Mikołaj*, 


Wysadzenie mostu. 

WIEDEN 28 lipca (wł,) Dziennik 
ki tutejsze potwierdzają wiadomość 
o wysadzeniu przez serbów mostu 
pomiędzy Zemlinem i Białogrodem i 


uważają ją za zupełnie pewną. a 


Głównodowodzący czar. 
nogórski. 

CETYNJĄ 28 lipca (wł.) Książę 
Daniło przerwał swoją kurację w sa-. 
natorjum w Bellevue i powrócił do 
Cetynji w celu objęcia głównego do: 
wództwa nad wojskami Czarnogórza, 


Dalsza mobilizacja Austrji' 

WIEDEN, 28 lipea, (wł.) — Rząd 
austrjacki przystępuje do mobiliza- 
cji dalszych 6 korpusów armji. Na 
granicy austjacko-serebskiej skoncen= 
trowano już 270,000 żołnierza. Jutro, 
Jub nawet dziś jeszcze liczba ta do- 
sięgnie pół miljona. 


Szpieg serbski. 
WIEDEN, 28 lipca, (wł.) W po- 
bliżu arsenału tutejszego aresztowano 
szpiega serbskiego. Stwierdzono, że 
zamierzał wysadzić w powietrze ar- 
senał, Będzie rozstrzelany dziś. 


Marady dyplomatów. 
LONDYN, (wł.), 28 lipca. -— Pre- 
zes ministrów Asquith i minister spraw 
zagranicznych Grey zwołali wczoraj 
na konferencję wszystkich ambasado- 
rów obcych mocarstw, Obradowano 
nad konfliktem austro - serbskim i 

nad pośrednictwem pokojowem. 


Stwierdzone że dożrakosań nasza 


w sprawie sytuacji 


„żenie jest niezmiernie groźne. 


Rzy 
ptkie mocarstwa, oprócz Rosji i Nie- 
miec zgodziły się na pośrednictwo. 
W kołach dyplomatycznych zapano- 
wał nastrój optymistyczny, natomiast 


sfery handlowe i finansowe ujawnia- 
ją coraz większą panikę. 


W pariamestcie angielskim. 


LONDYN, 28 lipca, (wł) — Na 
wczorajszem posiedzeniu parlament 
angielski był przepełniony. Oczeki- 
wano oświadczenia sir Edw. Grey’a 
międzynarodo- 
wei, Ponieważ minister nie wystąpił, 


zainterpelował go w tej sprawie Bonar 
Law. Wówczas Grey oświadczył, że 


„niema czasu na złożenie szczegółowej 


deklaracji, zwłaszcza że sytuacja mię- 
dzynarodowa nie jest jest jeszcze 
wyjaśniona. W każdym razie poło- 
Euro- 
pa nie pamięta takiego naprężenia. — 
Anglja podjęła energiczną akcję po- 
kojową i uczyni, co będzie mogła, 
aby zapobiedz wojnie, zwłaszcza zaś 
europejskiej. Anglja zamierza za- 
chować zupełną neutralność, gdyby 
jednak rozpętała się poważna zawie- 
rucha światowa, to Anglja zmieni 
swoje stanowisko i weźmie bez wa- 
hania czynny udział w wypadkach, 
starając się wpływać na nie w myśl 
swoich interesów i wskazań politycz- 
nych. Aby pokój mogł być utrzy- 
many, koniecznem jest współdziała: 
"nie najmniej 4 mocarstw. Czy więk- 
,szość taka się wytworzy? Mowę przy- 


‘joto oklaskami. 
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Zgodna Francja. 
LONDYN, (wł.), 28 lipca. — Do- 
"noszą z Paryża, że Francja zgodziła 
się na propozycję sir Edwarda Grey'a 
-i przyjmie udział w pośrednictwie 
_ pokojowem. 


s 4; 
Przygoda następcy tronu. 
WIEDEN, 28 lipca, (wł.). Pisma 


tutejsze donoszą, że następca tronu 


serbskiego Aleksander został wczo- 
„raj przed wyjazdem spoliczkowany 


przez pułk. Petrowicza, który spot- 


(kał go w towarzystwie swej narze- 
czonej, córki Hartwiga. Petrowicz od- 
„dawna podejrzewał narzeczoną, że 
(zdradza go z następcą tronu. 


Niemiecki bslon. 


LUBLENIEC, (wł) 28 lipca. — 
"Ponad Lubleńceim szybował wczo- 
raj balon systemu Zeppelina. Lot 
skierowany był w stronę Częstocho- 
wy, względnie Ojcowa, 


Fałszywe pogłoski. 


POZNAN, 28 lipca, (wł). We 
wszystkich większych miastach nie- 
mieckich i w ks. Poznańskiem uka- 
zują się od wczoraj co pewien czas 
dodatki nadzwyczajne, głoszące o 
wybuchu groźnych rozruchów prze- 
ciwrządowych w Warszawie. 

(Polska prasa w Poznaniu zwró- 
ciła się telegraficznie do tutejszego 
"biura korespondencyjnego o potwier- 
dzenie powyższej wiadomości, która, 
po zasiągnięciu dokładnych informa- 
cji, okazała się wierutnym wymy- 
słem. W Warszawie panuje zupełny 
spokój. Wiadomości o rozruchach 
szerzone są jedynie w celu bałamu- 
zenia opinji publicznej w Niemczech. 
Powstały one prawdopodobnie wsku- 
sek dwuch eksplozji w Warszawie, 
o których dzisiaj donosimy w „Wia- 
domościach Krajowych“). 


+ è 
© 


a DZ 


dzsiejszy 
się z 8 tolurzn 


nume składa 


JEJ POKOIK. 


Ma milutka ma malutki 
Pokój wynajęty, 

Lecz na cztery dla mnie kłódki 
Bywa on zamkięty. 

Nocka, w nockę w tym pokoju 
Snią się jej rozkosze, 

A ja... zdala w niepokoju 
O sen próżno proszę... 

Codzień zrana przed zwierciadłem 
swe odkrywa wdźięki, 

A ja.. zdala z licem zbladłem 
Skryte cierpię męki... 

Codzień piękne swoje kosy 
Splata i rozpuszcza, 

A jà... rwę z rozpaczy Włosy, 
Że mnie nie dopuszcza... 

Codzień talię swoją ściska 
W gorsetu fiszbinie, 

A mnie.. zazdrość w oku błyska, 
Ze to ja nie czynię... 

Codzień w piękne pantofelki 
Małe nóżki wsadza, 

A mnie.. nęc., jak skarb wielki 
Jej pantofla władza. 

Codzień w śmiech obraca moje 
Najgorętsze słowa, 

A ja się z rozpaczy poję 
Koniakiem Szustowal.. 
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Telesramy. 


Koniec zaburzeń. 

PETERSBURG 27 lipca (wł.) — 
Dziś wszyscy strejkujący robotnicy 
powrócili do pracy. Jedynie nie pra- 
cują fabryki zamknięte na czas nieo- 
kreślony, w tej liczbie putiłowskie. 

Rozruchy ulsterskie. 

LONDYN 27 lipca (wł.) Weżo- 
rajsze wydarzenia w Dublinie, zakoń- 
czone mimowolnym rozlewem krwi 
mogą się poważnie odbić na  położe- 
niu gabinetu, zagrożonego utratą po- 
parcia narodowców irlandzkich. 

Spodziewane są poważne interpe- 
lacje do rządu w sprawach  irlandz- 
kich. - 

Radykalne „Daily News“ i „Dai- 
ly Chronicle* uderzają na rząd, oskar- 
żając go o stronność w stosunku do 
ulsterczyków. Rozłam bloku liberal 
no-radykalnego w parlamencie grozi 
wielkiem niebezpieczeństwem gabine- 
towi. 

LONDYN, 27 lipca (p.). —Podczas 
starć w Dublinie ochotnicy strzelali 
z rewolwerów i zranili 2 żołnierzy. 
Wielu żołnierzy poraniono uderzenia- 
mi kolbą. 

Po starciu z wojskiem, tłum po- 
czął napadać na przechodzących 
poszczególnych żołnierzy. Wojsko a- 
resztowało 100 osób. Według pogło- 
sek 2,500 karabinów i 17,000 haków 
udało się przemytnikom unieść. 


Proces p: Caillanx. 


Kulminacyjnym punktem  proce- 
su był dzień, w którym składała ze- 
znania pierwsza żona pana Caillaux, 
pani Guaydan. 

Przedewszystkiem p. uaydan, 
opowiada szczegółowo w jaki sposób 
dowiedziała się, że mąż ją zdradza, 
jak nad tem cierpiała, albowiem do- 
tąd małżeńskie ich pożycie było 
wzorowe. 

|. Pani G. przyznaje, że zabrała 
mężowi z biurka jego poufną kores- 
pongencja, iisty, które pisał do pani 

„a które ona mu, na jego żądanie 
zwróciła, oraz listy pani R. Cała ko- 
respondencja była dla świadka taka 
straszna, że dokończyć czytania nie 
mogła. Pani G. powiedziała mężowi, 
że listy wzięła i że gotowa jest się 
rozwieść. 


Na pytanie adw. Chenu, czy świa- 
dek może powiedzieć treść tych li- 
stów, odpowiada pani G., że ta treść 
nikogo nie interesuje, bo listy są 
straszne tylko dla niej. Adw. Chenu 
pyta, gdzie są te listy, pani G. poka- 
zuje paczkę papierów i powiada: „Oto 
są". Adw. Chenu: „Czy zechce pani 
dać prezesowi sądu fotografie, któ- 
rych pani nie chciała wydać sędzie- 
mu śledczemu?* Pani G.: „Wolała- 
byw je zatrzymać. Siedai tu kobieta 
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którą może spotkać kara śmierci, nie 
chcę niczem do tego się przyczynić. 
Te listy interesują tylko mnie. Sa to 


listy kobiety zazdrosnej, która usiło-- 


wala wypędzić mnie szpierutą*. 

Ostatecznie postanawia pani G. 
wydać listy adw. Labori do dowol- 
nego rozporządzenia, Labori przyjmuje 
listy z podziękowaniem, pani G. wy- 
chodzi śród burzliwej owacji publicz- 
ności, w korytarzu świadków : czeka 
na nią znany komedjopisarz, Bern- 
stein, który ją ściska i całuje, po- 
czem Labori oddaje jej listy. 

Po przerwie pani G. oznajmia, że 
może teraz dać listy do rozporządze- 
nia sądowi, przewodniczący odpowia- 
da, że listy te nie mają znaczenia 
dla sądu i że ich nie przyjmie. Tu 
następuje przykra wymiana stów po- 
między panią G. a panem Caiilaux. 

Z kolei zeznaje p. Barthou; za- 


„przecza jakoby znał treść listów po- 


ufnych i mówił o nich z panem C. 
Ten ostatni obstaje przy twierdzeniu. 
że tak było. Rozpoczyna się żywa 
poiemika między b. prezesami mi- 
nistrów, której kladzie koniec prze- 
wodniczący. 

Swiadek następny, dep. Ceccaldi, 
wierny przyjaciel pana Caillaux, 
przeprowadził istne rozprawy poli- 
tyczne z p. Barthou. w których wziął 
też udział pan ©. Obaj zarzucali p. 
Barthou, że podsycał ostrą polemiką 
Calmette'a w „Figarze* przeciw pa- 
nu C., i dostarczał do niej materjał. 

Przewodniczący i tym razem po- 
lemikę przerwał, . powrócono do li- 
stów, złożonych przez panią G. Było 
ich osiem; adw. Labori twierdzi, że 
te tylko należy do aktów dołączyć i 
odczytać; pani G. domaga się odczy- 
tania wszystkich; w końcu postano- 
wiono, żeby Labori zatrzymał wszyst- 
kie listy i przedstawił, o ile adwoka- 
ci tego zażądają. 

Dr. Calmette, dyrektor instytutu 
Pasteura w Lille, zeznaje, że w dniu, 
w którym brat jego został zamordo- 
wany, on zcqalazł w jego pugilaresie 
dwa dokumenty, .stanowięce to, co 
nazwano później „dokumentem zielo- 
nym“. 

_ Ze względu na doniosłość tych 
dokumentów, świadek oddał je 21 
marca prezydentowi  Poincare'mu, 
który podziękował mu bardzo, że nie 
zrobił z nich użytku, ; 

Posiedzenie sobotnie zaczęło się 
jednak od odczytania najważniej- 
szych urywków z owych listów „po- 
utnych*. Pisał je pan Caillaux z 
Mamers w roku 1909 do obecnej żo- 
ny, a wówczas kochanki. Listy są 
pełne tkliwości i zwierzeń z trosk, 
wynikających z trudności rozwodo- 
wych. Podczas odczytywania listów 
pani Caillaux płacze, w końcu mdleje 
1 wynoszą ją ze sali. . 


Ze sportu. 


Wyścigi cyklistów, zorganizowa- 
ne przez Tow. Zwolenników sportu w 
dniu 19 lipca na szosie strykowskiej 
dały następujące wyniki: w biegu 
wstępnym 5 w. pierwszy przybył p. 
M. Andrzejak, 2) Walter, 8) B. Dan- 
cer; w biegu juniorów — w. 1) Wi. 
Grabowski, 2) Scheffer, 3) Ł. Andrze- 
jak, 4) K, Pawłowski; w biegu o- 
twartym—1) J. Pochopp, 2) F. Ban- 
koni, 8) J. Ulankiewicz; w biegu pie- 
churów—1) Staniszewski, 2) E. Bo- 
sakowska, Obowiązki sędziów peł- 
nili pp. W. Staniszewski, M. Kędzia, 
W. Walter—na starcie oraz pp. K. 
Fijałkowski i F. Stanecki—na pół- 
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D-r. $ołowiejczyk 
ordynator szpitala Czerwonego Krzyża 
specjalista chorób dzieci i wen 
wnętrznych POWROCIŁ. 
ANDRZEJA 4. Telef. 18-47, 
Godziny przyjęć: 9—10 rano i 5—6 po poř 


Dr. Wełyński 


były asystent kliniki Uniwersyt. Wrocławskę 


prof. Finskerga specjalista chorób uszu, 
nosa i gardła 


obecnie Piotrkowska nr. 123, 
telefon 35-97 
dawniej Piotrkowska 89. 
Godz. przyjęć: 10—12 rano, 4—6 pp., w nie 
dzielę od 10—12 rano. Operacje, bronchiosko 
pja, kąpiele elektr. świetlne. : 


Lekarz-dentysta 


P. Zytnicka 


Konstantynowska 9. 


Godziny przyjęć: 9-1 i od 3—8 wiecz. 
i 8046—0—} 


Pensjonat „Sayoy“ 


w Krakowie, ul. Krupnicza 22 I-p 

urządzony z komfortem i oświe- 

elektr. Łazienki. Telefon. Kuchnia wy- 
borowa. Ceny przystępne. 


Dr. medycyny 


P. BRAUN 


b. asystent kliniki berlińskiej 
choroby skórne, weneryczne, dróg mo- 
czowych, kosmetyka lekarska. Przyj- 
muje od 8 i poł do 1 i pół. iod 6 do 9 wiecz, 
Dla W. Pań od 3-ej do 5-ej osobna poose- 


Krótka 4. 


Dr. med, S. Aronson 


Akuszerja choroby kobece 
przeprowadził się na ul. Zieloną 5. 
I piętro, telefon 31—82. 
Przyjmuje: od 9—11 rano i od 4—6 
po poł, w niedziele od 11—1 


Zatwierdzone przez władze, 


Biuro buchalteryjne 


H. HERTZBERG i St LIPINSKI, 
Ul. Mikołajewska Mè 81, telef. 13-47, 


po przeniesieniu się do obszerniejszego lokalu 
w tym samym domu i powiększeniu zastępu 
pracowników poleca swoje usługi. 

Prócz dotychczasowych czynności; stałego 
prowadzenia ksiąg handlowych, sporządzania 
bilansów kontroli, ekspertyz i porad, wpro- 
wadziliśmy z dniem 15 lipca r. b 


dział rachunkowości rolnej 


na eo specjalną uwagę W. P P. obywateń 
ziemskich zwracamy. 


Ge 4. Xartowski, 
- © > Konstantynowska 5, 
j ii a -Wejście przez sklep 
ougenji*, tel. 28-01., speójalista wycinania 
Edcisków | wrośniętych paznogoi, powróci 
sagranicy przyjmuje u siebie i poza domem 


7-kl. Szkoły Handlowej 


niowych. 


niniejszym podaje do wiadomości. że egzamina powakacyjne rozpoczną się dnia 27 
sierpnia o godzinie 9-ej rano. Miejsca wolne są w klasach wstepnych A i B, I, II. III, 
IV, V, Vl-ej Podania składać uależy w kancelarji szkoły w godzinach przedpołud- 


Dyrektor 


stefan Pogorzelski, 


289—0, ` 


e 


Tel. 35-35 
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przy pomocy transformacji wykora 
z jej fenomenalnym głosem: „ba- 
ryton, tenor i Soprano”. 
Codziennie przepełnienie teatru do- R 
wodzi popularność jaką cieszy się | 
znakomita primadonna „Stella Mar $B 
te” w Łodzi”. à 


Od dziś znakomita włoska pri- 
maona 


„Stella jiarte” 


O cał a operę 


SRT 


Prócz tego wielki kino-programı 


| a GB y f Wielki obyczajowy dramat 


e". 


w 4 wielkich aktach Hansó 
Kversa ze znakom. WEG- 
NEREM w głównej roi. 


Eribvjettaijej wujaszek % 


Arcywesoła komedja ameryk. 


| Dziennik Pathe 


Ostatnie wydarzenie. 


Po dolinie Sekwany na aeroplanie Ciekawe zdjęcia z natury. b 
Powyższy program demonstrowany będzie tylko do piątku. Niebacząc na wielkie koszty ceny zostają zupełnie bez zmiany. | 

AŻ 

i PRA ETA" REMA 


>" dy 


ostatnie wydarzenia. 


kę 


| Franceska Bertini 


Lecznicza maść ziołowa AA 

% BOKT 
WILIA-CREME sier 

UNGUENIUM RERBALE COMPOS. OBERMEYER. ri 
6 dpecjalny niezrównany środek medyczny przeo 
JO One e enan IWO JOM, WYSYPKOM, PAYSZ- 
a (| czam, ODMROŻENIOM i wszel. chorobom skórnym. 
| E Sprzedaż w aptekach i składach a aptseany a porb. 1.25 kop 
> U laperi ga po Ra m long 
Z UWAGA. Dla ORENSJ te zna” | 
et rj masoi VILIA-CRE- 
MIE stosować znane w całym 
świecie ziołowe: 


Mydło Herba” 


D-ra SYG ( z wizer. Siostry Mios 
sterdzia na każdym kawałku. 


Pizy równoczesnem stosów. cwdoiwórcze wylgczan al 


W środę, 29 lipca 1914 r. o godz. 9-ej wieczorem 
w lokalu STOW, WZAJEMNEJ POMOCY PRACOW- 


NIKÓW HANDLOWYCH m. Łodzi, przy ulicy Space- 
rowej Ne 21, odbędzie się 


DOON NADZWYCZAJNE. ZEBRANI. 


Porządek dzienny: zażalenie 80 rzeczyw. członków 
Stow. na decyzję Zarządu w kwestji zapomogi dla 
wdowy po b. członku z Kasy: wdów i sierot. 

UWAGA: Zebranie to, jake zwołane w DRU- 
GIM term nie, będzie prawomocne bez względu na ilość 
przybyłych członków. r3050—1 


nemn A ÓW osean AKA NĄ, | 4 


" WGDOLECZNICA 


„Unitas“ Pusta llg rog Mikołajewskiej 
od 7—12 i od 2—7 wiecz. 
* Nowoczesne urządzenia i komtórt: Matryski parowe, Szxoc= 
kie i inne. Kąpiele nasiadowe, nożne í inne, 
Parowe kąpiele ruskie i czymskie. 
"Kąpiele solankowe igliwiowe | siarczane 
Kąpiele kwaso-węgiowe x solanką, (Neuheimskie) 
Kąpiele utlenione (Ozet). iunne 
Masaż zwyczajny i wibracy:ny. 
Kąpiele elektryczne, czterokomorawe i świetlne. 
Elektryzacja, Wiathermia, d'Arsondalizac,a, 
Leczenie Tabesu aparatami Fraenkla. 
Gimnastyka płuc dla astnmatyków Meciianoterapia. 
instytut Róntgena Naświetlania sztucznem słońcem WYSOKO- 
górskiem (Kwarcową lampą). 
—— 


wa” wm 


przy Sanatorjum warta 


p AEST E w > PWSZ. 
Zee ETe NOS GŁOWYDRCÓA 


Dziennik Gaumoct | 


(największa 
niejsza) 
wym dramacie w 4 aktach. 


Y 


art 


życio- 


tragiczką teraz- 
w wielkim 


0d dziś do piątku wielki sensacyjny PrP 


„CZIE 


'Wstrząsający dramat efektowny z życia cyrkowego w 8 wielkich aktach ze złotej serji „CINES“ 


Toto pośrednikiem w mości 


Arcyzabawna komedja w wykonaniu wybitnye 
kinematograticznych w 38 wtelkicnh aktach. 


SZĄTAŃSKI POMYSŁ 


(4 życia międzynarodowych szpiegów). 
Świetnie zgrany „Quintet PAZ ią 


AJA 


EAEE na e warszawską i 


Warszawa. Hoża 21, 


LECZNICA ŻĘBÓW 
iekarza dentysty M. LERNER 


powsócił 
plombowanie i wyjmowanie zębów bez bólu, specjalne 


laboratorjum zębów sztucznych i złotych koron Re- 
paracje i przeróbki sztucznyćh zębów na poczekaniu. 
Ceny bardzo przystępne. 


piotrkowską: p. 


Zdzisław Thieme 


tel. 147- 83 


"261 EĄSAOYITON 


zarządu domem mogę złożyć 1600 na wyższą sumę porę- 
czenia. Łaskawe oferty proszę składać pod: lit. T. Ł. w Ad- 


ministracji niniejszego pisma. 


4407—0—1 


Z Sy dy Ki de dy i de o Le da o dy to dode 


Ur, Franciszek kozigłkiewicz 


i (senior) 
mieszka obecnie na ul. Prze= 
jazd ð, tront, l piętr. Tel. 17-14 
Godziny przyjęć od © i pół do 11 ra- 
no i od 6—5 wiecz 


num me. NENA ANO ZOK MAKI RĄK TYPEM w 
Doktór 


Eugena KERER-GERSZIUN 


Choroby kobiece 
Przyjmuje od 9-11 rano i od 3-6 pp 
w Niedzielę do 12-ej przed połud. 
PIOTRKOWSKA 121: telef. 13-07 


$ J yòt j u 
Dr L. Prybdulski 
powrócił, 
POŁUDNIOWA 2. Tel. 18-59 
Syphilis. choroby skórne, włosów» 
(kosmetyka lekarssa) weneryczne, 
moczopłciowe i niemocy płciowej 
Leczenie syphlilisu salvarsanem Er- 
lich Hata „600“ -914 (wśródżylnie) 
Leczenie elektrycznością, elektro'izą 
(usuwanie szpecących włosów) chorób 
„di ow l skóry przy pomoty sztu- 
tzo ujo słońca wysokogorsKitgo qu- 
arziaäampe) ośwjertenje kanału turet- 
róskopia) Przyjmuje od 8-1 r iod 
4=9 po poł Fane od 5—6 po poł 
Dia bira osohna 6:26 sę 


Dr. B. Rejt 


SREDNIA N 4. Tel. 38-7 6 

Sp. choroby skórze, włosów, wene 
ryczne, moczopłciowe i kosmetyrk 
lekarska. Leczenie syphilisu Salva-. 
sanem MKhrlich-Hata „606% i „Bl4* 
)wśródżylnie). Leczenie. elestrycznoś- 
cią (elektroliza) (usuwanie sapecaą 
cych włosów) | oświetlenie kana- 
łu (uretroskopia). Gouziny przyjęć od 
31, do 12'i, i Od 5-ej do 5-ej wiecz, 
w niedziele od 10-ə) do 2-6) po poł 

Dla W. Pań: osobna poczekalnia 


Doktór med, 


Bolesław Kon 


oroby uszu, nosa, gardła 
j chirurgiczne 
ul. Piotrkowsxa Do. 


Kr. telefonu 34—62, 
Przyjmuje dó li rano i £—7 po puł 


Lecznica 


Rer. R. Steinberg 


Senedykta Ne 3 telefon 22-32 
Oddziały: Ortopedyczny, Roent 
egnologiczny, Swiatło-ieczniczy ielek 
tryczny 
Skrzy wienia 
kości. mięśni, 
Godziny przyjęć 10—12 i 


kręgosłupa, choroby 
choroby nerwowe etc, 
od 4—6 


LATAJAOI FI 


Ciekawe zdjęcia z natury. 


alon 


Doktór 


Leon eed 


przeprowadził się na 
MAWROT Aż 8. 
fkuszerja I choroby kobiece. 


Przyjmuje od 4 po] po.. ENiediliie 
od 10 rano 1 po poł. 


D-r. Kelman 


przeprowadził się 
na ul. PIOTRKOWSKĄ Ne 68. 


Choroby uszu, nosa i gardła. Przyj- 
muje od 10—12 i od 5—7 po połud 
Telefon 16-00. 2068 —Q 


D-r. Rotwan0 


Choroby dzieci. 
Telef. 1277 przeprowadził się na 


ul. Dzielną Niż 2a 
Dam W-go Bisnera  2138—26 
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Ważne dla Pań! 

SPECJALNY 
FRYZJERSKI SALON dla PAN 


„EUGENJĄ 


KAR. OWSKA 


Łódź, Konstaniynowska B 
TELEFON Mè 28-01 


Poleca Szan. Paniom w Lodzi i oko- 
iicach. A 
NAJP.ĘŚNIEJSZE GZESANIE 


mycie głowy z navyct niastowym wy- 
auszeniem (Manicur) czyszczenie paz- 
nokoi tarlowanie włosów i wszelkie 
roboty w za£res perukarstwa wcho- 
dzące, jako to: loki turbanowe, war- 
kocze ) postisch, zawsze w najnow- 
szym stylu wykonywane pod moim 
kierunsieiu Wyuczam upigania naj- 
nowszycu lryzur w 5 lekcjach 
Abonament na mielscu i w domach 


FZEATENTYW 


/ MA WYNALAZKI MODELE i MARKI FAgRYCZ „W 


'G0LOMANiELLENGAND 


„Warszawa, Lesziin N? 1$ Teleton N*228 


Pia: NE-A 
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KTO SZUKA: 


pracy, 

posady, 

służby, 
mieszkania, 
sbytu towarów, 
reklamy wyrobów, 
dzierżawy 


KTO POTRZERUJE: 


inżynierów, 
urzędników, 
techników, 
leśniczych, 
pomocników, 


sz łka 
k 


kks GR 


ucharzy, 
uciarek, 
służby. 


KTO CHCE: 


nająć niieszkanie, kupić lub 

sprzedać ziemię, handle, gospo- 

darstwa, po we pieniędzy 

4% d. lub podać ceośkolwiek 
do wiadomości ogółu 


najlepiej i najtaniej 


uzyska to przez 


OGŁOSZENIA 


w owym 


Furjerze £ódzkim. 


ONECEZKUOBOSZMOZNNZE 


DRUKARNIA St śsiążka 


Zachodnia 37 
ZAOPATEZONA ZOSTAŁA W NOWB 
WZORY PISM )ORNAMENTOW. 
PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY 
W ZAKRES DRUKARSTWA WCHO- 
DZĄCE JAKOTO: BROSZURY, KLEP- 
SYDRY, PLAKATY, AFISZE PO CB- 
NACH UMIARKOWANYCH. NAKŁA- 
DY WYKONYWA SIĘ NA. MASZY- 
s .t NACH ROTACYJNYCA. „, ; 
«* WŁASNA STEREOTYPJA. „% 
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Czasopismo polityczno = społeczne i artystyczne-literackie 
wychodzące od piętnastu lat w Krakowie, od stycznia 
1914 r. przeobraża się na dwutygodnik. 

Programem Krytyki‘: samoistność i twórczość 
narodu i jednostki: Szereg pisarzy (D-r Bol. Limanow- 
ski, Wł. Studnicki, Dr. M, Sokolnicki, W. Feldman, Dr. 
M. Kukiel, L. Wasilewski i inni), rozbiera w „Kryty. 
og“ bieżące sprawy polityki i wojskowości polskiej, 
gdy myśliciele. (J. Wł. Dawid. Kaz. Błeszyński) oraz wy- 

itni artyści pióra torują drogę wysokiej kulturze du- 
chowej. „frytykaść pragnie przekonywać czytelnika, 
nie dogmatyzować, umieszcza tedy artykuły dyskusyj- 
ne. Nadto w każdym zeszycie sprawozdania z ruchu 
wychowawczego, z teatrów, nowości wydawniczych ete* 
O Królestwie i Rosji umieszcza „Krytyka: stale 
obszerne artykuły krytyczne. Tem swojem stanowi- 
skiem zajmuje „Krytykaść w prasie odrębne stano- 
wisko ideowe. 

W roku 1918 umieszczało swe 
cef około 100 pisarzy, 
talenty pierwszorzędne. 


Jako dwutygodnik „„Krytykaś będzie mogła 
spełnić swe zadanie w tempie żywszem i w sposób nie- 
równie aktualniejszy, 
Prenumerata „Krytyki* wynosi rocznie 10 rb. 20 kop. 

półrocznie 6 rb., 10 kop. 
Adresować należy: Administracja pórytykiść, Kraków 
ul. Staszica 5. j 


; prace w ryty- 
wśród których znajd ujemy 


NOWY KURJER ŁuUDZKI — 28 pca 1914r. 


Warsz. fke. Tow. Pożyczkowe 
na zastaw ruchomości 


(Lombard fkcyjny) 


Oddziały Łodzkie I ul Zachodnia * 31. 

i II Pasaż-Majera 11 Mikołajewska 23 

zawiadamiają, że 3 września (21 

sierpnia) 1914 r. i dni następnych 

odbywać się będzie w miejscowej 

sali -Aimi ima t d ul. Zachodniej 
e3L. 


LICYTACJA 
na sprzedaż zastawów we właściwym 
czasie nieprolongowanych, a zasta- 
wionych tak w Oddziale I Zachodzia 
31 jak 1 w Oddziale II Pasaż- Majera 
11 Mikołajewska 23. Podczas licytacji 
prolongata zastąwów wystawionych 
ua sprzedaż przyjmowaną nie będzie. 
Wykaz numerów zastawów podlega- 
jących sprzedaży będzie ogłoszony 
w gazecie „Bozwój*. 1569 — 3 


3 


E 


| gazetowy | 


(1 w wiekszej ilości do sprze 
dania na pudy. Wiado- 
mość: w administracji „N. 
Kurjera Łódzkiego“, ulica 

Zachodnia Ne 87. u 
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Piękną płeć można 
mieć po zastosowaniu 
nowego kremu 


przeciw piegom, opale- 
niźnie, pryszczom, wą- 
grom í liszajom. Krem 
ten w krótkim czasie 
doprowadza płeć do 


śnieżnej białości. Cena 


NM 1,—50 M 2 mocniej- 
szy 75 kop. 
liowośćl Specjalny krem 


sskGAFMOFSS 


N 4 na porę wiosenną za- 
pobiegający opnleniu się 
Ceną e 4,—1 rb. 

Ządać we wszystkich lep 
szych aptekaci, składach 
aptecznych i perfumeriac! 


Adwoxat przysięgły 


Lucjan Roiwand 


przeprowadził się na 
ul. ZAWADZKĄ Nr. 9. 
Godziny przyjęć do 10 rano 
4 


1 od 4—7 wiecz. 
Jnstituł de Beauté 
de jó-ile Milakowska 


(Zawadzka X 6) 
(uczenica prot. Archambeau w 


syłać do Administracji „N. Kurjera 


SR A e TT ZE EE O CC E E 
| ielgedncj Babicki, adwokat przy- 


cę Dzielną pod Ne 25. 


n 


w” drewniany dv sprzedania przy GU0- 


mość u I. Boneta Nowy-Rynek X 3. 
| Szy żelazne, materace, wszelki | 


na raty Chodkowski i Lenk Mikołą. SKI%70 
jewska 25, 


kuje jakiejkolwiekbądź pracy. Wiado- 
mość w administracji 
Łódzkiego” 


U 
jp ę pokoju umeblowanegoz- delewa Z gielmana. 


daniem oeny sub: lit. 
administracji „N. Kuriera 


Mro 


S krzywieniu Kregosłupa 


1 tworzeniu się garbu zapobiega patentowany goraet 
ortopedyczny do regulowania 


Systemu Faasa z Pragi. 


Nagrodzonego wieloma dyplomami i złotymi madalami. 
— — Liczne podziękowania osób wyleczonych. — — 


PROSZĘ ŻĄDAC PROSPEKT Je 14 
ANDRZEJ ŁONCZYK Warszawa 
R > PSR : 


Widok 21. 
E. FUKS == 
B 


Ddabineł Dentystyczny Łódź, Benedykta 2 
(de m. p' Rozenbiatta) Gydy ałówny asystent 
naówornego lekarza dentysty Engla w 
Berlinie. 
Fa dziesięcioletniej praktyce zagranicą (Berlin 
Londyn, N-Jork, Filadelfia) oaledlił się w naszem  mlesete. 
Bezbolesne traktowanie zębów, podług specjalnych me- 
tod | przy zastosowaniu specialnych aparatów, Wyjęcie zę” 
bów za pom cą aparatu gazowego bez najmniej- 
szego bólu Złote porcelano e plomby. Sztuczne zęby z 
podniebieniem 1 bez (ze złota i porcelany.) Porcelanowe 
korony i mosty. Prostowanie krzywych zębów i 
wysuniętej szczęki przy pomocy specjalnych ros 
gulatorów. Umacnieanie luźnych zębów promieniami 
Roentgena. Leczenie zapuszczonych ehorób zębów i jamy 
ustnej specjalnymi proniienlami (elektrycznymi ultra- 
fioletowe i inne). Leczenie xłamanych szczęk i dorabia- 
nie brakulących części twarzy (sztuczne nosy, uszy, wargi, 


miękkie porniebienia i t p) 
BRONCHITIS, DUSZNOSCY 


AS K g À Uizenie i Szybkie ES 
wyleczenie za p IC 
i pomoca Cygaretek 


Z fr. pudelko, We wszystkich wielkich aptekach, i 20, r. St-Larare, FARIS 
Wymagac podpisu **J, ESPIC” na kazdej cygaretee ~ 


UWAGZE CHORYCH! 


wim te ammo. Rzerzączką (tryprem) 


dzajeie, się na jedno, a miano- 
wicie że choroba zwana 

kvin umiejscowiona, leczy się tylko przez energicznie działające szprycowanie 
a zatem jeśli kto, to aby, na zawsze wyleczyć się z tej choroby, zaleca się 
użycie szpry- URETRYNEM, który według świadectw i obserwacji, lekar 
cowania L Mozgowoja skiej w klinikach jest istotnie pewnym środ 
kiem w walce z rzerzączką tryprem, ostrą i ohroniczną, oraz przy opła 
wach kobiecych. Do zupełnego wyleczenia potrzeba 2 do 4 flakonów. Cena 
tlakonu 1 rb, 60-kop. bez przesyłki ekspedycja za zaliczeniem. Skład Główny 
Moskwa Baiszaja Jakimianka, w domu Lebiediewa m. Ib. Adrea dla listów: 
Moskwa W.ny J, Mozgowoj, Reprezentant na Rosję Poiudniową, Dom Han. 

ń dlowy „J, Hasławski*, Odesa, Puszkinska 11 
Sprzedaż we wszystkich aptekach i składach aptecznych w Moskwie w ma- 
gazynie T-wa R, Kellera, i Spółki, K, Ermansa, G, Brunsa Matejsena W, K. 
Ferrejna | w,inbych składach . aptekach 


ZE WE 


Tel 35-80. 


$ ZY IAA 6 


przy błąkał się pies żółty z łańcuj 
chem. Do odebrania za zwrotem 
kosztów, Szosa-Pabjanicka M 894 
Kubiaka. 2263-8 
dray bikat się ples czaruy z żół- 
temi łatami. Wiadomość: ul. Sw. 

Doroty N 8 m 54u Nowaka. 
2314—1 


b odeszła griep lub urządzenie bare 
d 


zo tanio a powodu ehoroby t 


Ogłoszenia drobne: 
B.A. 


Buchalter rutynowa- 

ny b. urzędnik ban- 
kowy, wychowaniec wyższej szkoły 
handlowej, posiadający znajomość lę- 
zyków miejscowych poszukuje posady 
Łaskawe agłoszenią uprasza się nåd- 


dódzkiego* bucha!ter-korespon - 
ironii pod „Buchalter oreen A maii a Słowikń - 
Szafy, łóżka, mate- 


p Ae urz ska 14 2296 —8 
ALALA! race, bieliźn'arkę, rządzenie sklepowe sprzedam bar= 
krzesła, tre- 


otomanę, xredens, stół, , zo tanio i patent odstąpię: 
mo, etażerkę, stoliki, biurko, różne Aleksandrowska M 119. 2286 —3, 
drobiazgi, figury sprzedam bardzo spólnik z 2,000 rbl. kaucji do 
tanio. Piotrkowska 209 m. 9 parter. objęcia składu forniturów po- 
2237—83 trzebny Ul. Zawadzka M 29 m 3 

Za dowou Je 114703 Oddziału 

I-go łódzkiego Warszawskiego 
2175—10 Akcyjnego Towarzystwa Pożyczko-' 
„ hiopczyk aleamiomiesieczny do Wego. Zachodnia 81. 2301 —1—1 | 
oddania na własność. Szkolna 7 *gyaginął paszport, wydany z gminy; 
40. 2297—2 Rusoczyce, pow. konińskiego, 
kaiiskiej, na imię Stanisława 
ul Widzewskiej M 125, Wiądo- Juńiskiego 2268—3) 
aginął paszport, wydany z gminy) 
Bieiawy, powiatu łowiekiego. gub, 


naczynia kuchenne. Ceny nizke Warszawskiej, na imię A SOW 
63— 


asa | 
2259—4 “ akiuął paszport, wyuavy z mxgi- 


tylko zaraz 


sięgły, przeprowadził się na ull- 


w łody człowiek zaajdujący sie w stratu m. Kutna, na imię Sta- 
Pi położeniu bez wyjóclał gi nislawy Modrzejewskie). 22068 


Zna paszport, wydany z masi. 
„Ń. Kurjera stratu m. Częstochowy, gub. 
2266—3 piotrkowskiej, na imię Abram Żyn- 
2240—3 
osobnem wejściem, Uferty z po v AE Karta Od pas4portu, Wy- 
„Ź. R* w dana a fabryki Cykliberga, na 

Łódzkie. imię Stanisława Monety, 2309—1—1 

o Bylica ny Boat IBRA 
aginęła karta od paszportu, 


| wy” 
dana s fabryki Sztylera i Biel- 


o” Zachodnia 37. 


> g>'oarnia s urządzeniem do .wy- i 
> Paryżu) dzierżawienia. Zórawia 16, w Szewskięgo, na imię Wiktor ji Długasz.' 
> EAN; s SE Specjalne francusko-kosmetyczne Radogoszczu 2308—3—] 2307—1—1 
—BO" 7. WRA —— — 


cy masaże za pomocą 
| end PA nan = m SEN setam a admina 


li-vie Lódzkie Rzemieślnicze T warzy= TW ARZY 


stwo Poeżyczkowo-Gszczędnościowe. 
Usunięcie - zmarszczek, węgrów, 


Główna Nr. 9, piegów, króstowatej i ospowate) 
przyjmujs człanków iwydzje pożyczki, cd których pobiera 6 wol cery i brodawek. Wzmocnienie 


porostu włosów. Usunięcie na za 
| Prsyjmu,e wkłady oszczędnościowe, od których płaci od 4 do 6 wsze niapotrzebnych włosów na 
procent i wkłacy warunkowe: kto wpłaca po 2 rb 55 kop. miesięcz- twarzy. Wyłączne użycie prepa- 
ni e, „otrzymuje po 8-ch latach 160 rb, ratów elektrycznych podług najno 
"Ip Ja udogodnienia składania oszczędności Towarzystwo daje do wszych wynalazków Opieka lekar- 
tomów skarbonki niklowo-pancerne. — Kasa czynna codziennie od Ska. Przyjęcia od 11—1 i od 3—7 w. 
10-ej do l-e) i od 6-8j do 8-8] wieczore iu. r2608 — 13 a 
| = 
ŻORA 0: GB ŚL RE 


W drukarni SŁ  Kaiażka, Zacboduia 88 77 


lekarskich 
środków Hygleniczne pielęgnowa- 
nie i oymła1zanie cery 


jp oS%U<uję poxoju przy” inteligent- ANO karta od paszportu, Wya, 
nej rodzinie. Oferty wraz s ceną dana z tabrykl Dawida Prusaką 


w red Kurjera sub. S. P. 2803—3 | na imę Rocha Fiorczaka 2802 -1-1, 
ALI St LJ 


$> rzebny chlopiec Tu dziewczy- ŁY" arta Od paszportu, wy- 
na lat 16 do Lekarza-Dentysty dana z Iabryci Pawła Szulca, na 
Staro-Zarzewska 47. 2282-3 Imię Kazimierzą Olczaka. 2304—1-1| 
aginęła karta od pasaportu, wy- 
dana z fabryki Poznańskiego, na 


imię Leona Rogalskiego, 2305 —1 —1 j 


potrzebny zaraz na więś do 

gospodarstwa i uprawy roii 
parobek trzeżwy 1 pracowity 
Wiadomość: w kantorze „N. Kur- 
jera Łódzkiego, Zachodnia 37. 


ADAMA A o M 


emenn an - 


Wydawca amet Fb kBiIĘTĄM. 


_ kadaktar odnowadzalun cia wa uórao«i. 


